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Cenv znaczn e zniżone.

— „GLO ?  IA ‘7 -
zn an e  ze  sw ej dobroci o strze  do g o len ia
•O d z n a c z o n e  m e d a la m i  w  k r a ju  I z a g r a ń  Icą  
W szęd zie  do n a b y c ia ! ——^  W szędzie  do nabyć la

Blok rządowy rozpoczął robotę nad [ piero w roku 1919, a program uchwaliło 
„ o d p a r t y j n i e n i e m "  związków za

i

rodowych. P. Moraezew ski, który jest na 
urlopie, zabrał się raźno do pracy i za po­
mocą środków, stojących mu do dyspozy­
cji ze strony sanacji, tworzy Ł zw. „apoli­
tyczne", bezpartyjne związki, jak  się taką 
rzecz robi, dobrze wiemy. Jakaż jest przy­
czyna nowej roboty, która się rozpoczęła 
w kraju, i której ofiarą mają paść między 
innymi także Chrześcijańskie Związki Za­
wodowe i Związki Zjednoczenia Zawodo­
wego Polskiego? Otóż powiada się ze 
strony dzisiejszego obozu rządzącego, jż 
wszystkie dzisiejsze związki zawodowe, to 

.są związki par+yjne, zaieżne całkowane od 
•stronnictw politycznych. Związki klasowe 
:są zawisłe od PPS, związki Zjednoczenia 
Zawodowego Polskiego od Narodowej Par- 
tji Robotniczej, a chrześcijańskie Związki 
Zawodowe zawisłe są od Chrześcijańskiej 
Demokracji. To jest niezdrowy objaw — 
utrzymuje sanacja — gospodarcze intere­
sy członków związków7 zawodowych dot­
kliwie na tern c ierp ią .

Tymczasem wiadomo, że sprawa zależ­
ności związków ma się całkiem inaczej, 
niż twierdzi sanacja Tylko klasowe zwią­
zki zawodowe twórz? od samego początku 

{tstarenia zwarty front z Polską Fartją So­
cjalistyczną, co zresztą stwierdzano w for­
mie uchwał i rezolucyj na wszystkich 
kongresach partyjnych. Zawsze bowiem 
w PPS., w socjalizmie pozostaie w mocy 
zdanie starego socjalisty Karola Hoegera, 

^wypowiedziane jeszcze przed 40-tu laty: 
f„Partja i zw:azk; zawodowe to jedno", 
'i o Lem dobrze wie stary towarzysz Mora- 
, czewski.
! Chrześcijańskie Związki Zawodowe 
i  Zjednoczenie Zawodowe Polskie pow- 
ytały przed wojną, jako protest robotni­
ków  chrześcijańskich przeciw uzależnianiu 
^robotników od partji socjalistycznej. Od­
powiedzią na klasowość związków socjali­
stycznych było hasło „chrześcijańskiego 

• solidaryzmu", podniesione przez Ch. Z. Z. 
H Z. Z. P. Głoszenie hasła chrześcijańskie­
go solidaryzmu woale nie oznaczało, by 
Ch. Z. Z. lub Z. Z. P. zapisały się w służ­
bo stronnictwa Ch. D., czy NPR Zresztą 
•wiadomo, iż związki Zjednoczenia Zawo­
dowego Polskiego powstały jeszcze w roku 
1904, kiedy Narodowa Partja Robotnicza 
nie istniała, bo przeeiez to Stronnictwo 
powstało aoDiero w roku 1919 jako Naro­
dowe Stronnictwo Robotnicze. Chrześcijań­
skie Związki Zawodowe istnieją od roku 
1906, a stronnictwo Ch. D, powstało do- j

] na Kongresie w roku 1925. Jakże tedy mo- 
j żna twierdzić, że związki ZZP. są zalezne 
5 od NPR., a Ch Z. Z. zależne od Ch. D.?

Inna rzecz, że tak Stronnictwo Ch. D., 
jak i NPR stoją na stanowiskji chrześci­
jański 3go solidarj zmu, to  znaczy na tych 
samych zasadach na których powstały 
i rozwijały się związki ZZP, i Ch. Z. Z. 
Ale w całej działalności zawodowej Ch. 
Z. Z. czy ZZr. są zupełnie niezależne od 
wpb-wów stronnictwa. Rozumie się zaś 
samo nrzez się, \z Chrześcijańskie Zjed­
noczenie Zawodowe i Zjednoczenie Zawo­
dowe Polskie zaliczają się, bo inaczej być 
nie może, do wielkiego ruchu społecznego, 
który obejmuje wszystkie warstwy społe­
czne, jest ruchem nawskróś ludowym, zbu­
dowanym na zasadach chrześcijańskich, 
a nosi nazwę ruchn chrzęścijańsko-spo- 
lecznego.

Ch. Z. Z. jak i ZZP. są niezależne od 
stronnictw politycznych, aie ponieważ Ch. 
D. i NPR. szczerze zastępują interesy war­
stwy robotniczej i w działaniu opierają się
0 światopogląd cnrześciiański, to nic dziw- 
nego, ze Ch. Z. Z. i ZZP. korzystają z go­
towości kierowników tych ugrupowań poli- 
tyczych i za pośrednictwem tych stron- 
uictw załatv ‘ają sprawy związkowe i wy­
suwają postulaty na terenie parlamentu. 
Nie można ieanak z tego powodu zai zucae 
Cli. Z. Z. i ZZP. zależności od stronnictw, 
jak to czyni sanacja (zarzutj takie czvni 
się nawet ze strony niektórych przyjaciół 
chrześcijańskiego ruchn zawodowego).

Wszelkie zarzuty, i żale do Cli. Z. Z.
1 ZZP. jakoby poszły na służbę do stron­
nictw politycznych i dostały się w zupełną 
zależność od stronnictw, niczem innem nie 
są, tylko argumentowaniem ad  a b s u r ­
d u m.  a ?deologja, którą się dziś tak: usil­
nie zaleca, to jest dążenie do „odpartyj--  
menia'4 Ch. Z. Z. i ZZP. do niczego nie 
prowadzi, jak tylko do błędnego pojmowa­
nia terminu apolityczności i bezpartyjno- 
ści. Myśli sin o  „neutralności" politycznej, 
a mówi się o „apolityczności", a przecież 
te słowa różne mają znaczenie. Apolitycz­
ną w czasie tak głębokich przemian gospo­
darczych i społecznych nie może być żad­
na organizacja zawodowm, która ma do 
czynienia codziennie ze sprawami natury 
gospodarczej i chce Z korzyścią zastęnować 
interesy swych członków. Apolityczność 
oznaczałaby rezygnacje w7s:zelką ze spraw, 
mających dobro warstw pracujących na 
celu, rezygnacje z działalności na polu go- 
spodarczem i kulturalnem i tem samem

pa n l t i irW T '1 ca 
naeb 1 i i r y o z n y c h  
w wialkiuTT/Mbari-P c  l e c i m y ! _ _ _ _ _
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rezygnację z dążenia do poprawy gospo­
darczego położenia robotników.

Cała ta historja „odpartyjnienia" zwią­
zków zawodowych oowinna a d  o c u l o s  
przedstawić niebezpieczeiistwo, które gro­
zi Ch. Z. Z. i ZZP. i te dwie siostrzane 
organizacje, działające i  oparte o chrześci­
jański światopogląd, powinny czemprędzej 
dojść do porozumienia i utworzenia jedne, 
organizacji. Wobec bowiem metod tak do­
brze znanych, których używa sanacja 
i  przed któremi nie cofnie się tow. Mora- 
czewski, jedynie solidarność w działaniu 
i wspólna łączność może zapewnić zwycię 
„two. Ks. Ludwik Kasprzyk.

P. Piłsudski za-eżflźa do Gdyni,
Warszawa 28. 3. (Telef. w-k). MarsZi Piłsud­

ski przybija na „Wichrze“ jutro rano do Gdyni, 
a wieczorem będzie w Warszawie. Na jego po­
witanie wyjechał do Gdyni premjer Sławek.

INAUGURACJA OBRAD ZWIĄZKU 
INŻYNIERÓW.

Warszawa. (PAT). W czoraj rozpoczęły się 
trzydniow e oorady  głównego związku inżynie­
rów. O brady zagaił d y rek to r departam entu  
Min. kom unikacji Andrzejewski. Zebraniu prze 
wodniczy p. inż. Ostrowski z dyrekcji kolei 
we Lwowie. Związek inżynierów obraduje nad 
poprawą stanu  kolejnictw a, oraz nad ak tualne 
mi sprawam i, dotyezącem i związku.
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t raco raisz® inni?...
Pogłoski o zmianach w rządzie.

W związku z niespodziewanym powro­
tem mir. Piisudski ego wzmogły się, jak 
twierdzi „Robotnik", pogłoski o przesu­
nięciach w "zadzie.

„Do głosu m ieliby przyjść znawcy 
spraw gospodarczych z .Mm. S karbu Matu- 

, *zew skim n a  ezele, o k tó rym  mówią tv ko­
łach politycznych jako o przyszłym  pre- 
mjerze.

Mówią także  o b. m inistrze K w iatkow ­
skim, Jako o tym , k tó ryby  m iał objąć je­
den s resortów  gospodarczych“.
Będzie to znowu tylko zmiana osób, 

Ł nie systemu.
l-ma<ov/a demagogja sanacyjnej „WalKi"

Piasa socjalistyczna nawołuje już do 
Święcenia 1 maja i .wskazuje hasła, które 
oają rozbrzmiewać na manifestacjach. — 
Zdj ’e  sie jednak, że P. P. S-na przelicytują 
socjaliści sanacyjni. Np. „Walka", organ 
grupy p. Jaworowskiego pisze tak.

„P olska k lasa  robo :nicza przeżyw a okres 
«lę2ki Bezrobocie szaleje. K apitaliści, ko- 
» y c ta ją c  s nędzy m as robotniczych, ata- 

i ku ją  zdobycze robotnicze. Łam ią oni ośmio-
V goaziitny dzień pracy. S tara ją  się nrzepro-
t  w adzić oomiżkę i tak  już giodow ycl plac

zarobkow y eh. Grozi k lasie robotniczej po- 
gorszetńa ubezpieczenia na w ypadek  choro- 

7  Ubezpieczenia na starość nie w prow a­
dzono. T rzynasta  pensja d la  pracowników  
kom unalnych zagrożona

j  Jedneui słowem — R d zen ie  katastro­
falne. Jak to pogodzić z zapewnieniami 
Imnycn pism sanacyjnych, żf właściwie 
wszystko jest 1 będzie dobrze, że „radosna 
twórozość" jest o całe niebo lepsza od 
dawnej gospodarki partyinikow?

Konfiskata „Kur. Poznańskiego".
W „Kurj; Poznańskim" czvtamv:

„Miejski Urząu Bezpieczeństwa i  Po- 
1 rządku Publicznego w  P o zn ariu  dokonał 

dzisiaj zajęcia nr. 141 „X urjera Poznańskie­
go" z p ią tku  27 m arca 1931 (wydania po­
rannego) z oow odu a rty k u łu  p. t .  „Co się 
działo w nocy dnia 19 marca na policji 
w Poznaniu z aresztowanymi po manifesta­
cji". Zajęciu u legła reszta nakładu.

Ze swej strony wyrażamy nadzieję, że 
dojdzie do rozprawy sądowej i przesłucha­
nia świadków pod przysi^ą*.
Ponieważ artykuł uległ konfiskacie, 

przeto „Kurj, Poznański" ani jednem zda­
niem nie wyjawia, oo zawierał. Inne pi­
sma, które zdążyły przed konfiskatą prze­
drukować informacje „Kurj. Pozn.“, uległy 
również konfiskacie.

0 porozumienie z mniejszością ruską.
List pasterski ks. biskupa Chomyszym 

Jest według „Dnia Polskiego" dowodem, 
że w społeczeństwie ruskiem dokonywuje 
się zrriana poglądów. Wobec tego należy 
wznowić podjęte rozm>wy z politykami 
ukraińskimi

„Trudności, ja a  już zaznaczyliśm y, są 
duże, zarówno w skutek wiecznie czuw ają­
cych nad niedopuszczeniem do zgody czyn­
ników  obcych, ja k  i wzajem nych uprze­
dzeń.

Nie wolno nam  czynić niczego, coby 
stało w sprzeczności z godnością narodow ą 
lub interesem  państwa. Wolno nam jednak 
i  powinniśmy być wyrozumiałymi w  stosun­
ku do naszych pobratymców, nie umieją­
cych dojrzeć, ile dobra z naszej kultury 
czerpali zawsze i czerpią dotąd. Możemy 
i  powinniśmy im wiele darow ać i zapo­
mnieć. My pierwsi powinniśmy wyrwać ze 
swych serc uprzedzenia, choćby nie bezza­
sadne uczuciowo, mózgiem jednak brane —  
tylko szkodę przynoszące".
Najlepiej jednak byłoby zaniechać po- 

Htyki sanacyjnej. . -
Sanacja a „Anschluss".

Wileńskie „Słowo" dziwiło się, jak 
można martwić si p unją niemiocko-au- 
strjacką, która odwraca uwago Niemiec od 
granic Polski Na to odpowiada „A B C“

W ileński dyplom ata, w zapalo polemiki 
zapom inał o fundam entalnej form ule poli­
ty k i berlińskiej: N ajpierw  Anschluss 
p ó ź n ij  rew izja granic. Cieszy się, że Da 
P olskę m a przyjść czas dopiero... po Jugo- 
slawji, że b. A ustrjak  H ittler połączy się 
z... Pabstem , że ty rolscy  i k a ry n rcy  wszeeb- 
niem cy wzmocnią nacjonalizm  berliński 
i  że... Czechosłowacja, będzie, m iała kło­
poty"

N. P. R. przeciw systemowi sanacyjnemu
„Glos Robotnika" .streszcza mowę pos. 

Pypipła, wygłoszona na zjeździ e Nar. Par­
tii Robotniczej w Poznaniu.

„Prezes Popiel, obejm ując przewodnic­
tw o, w ygłasza płom ienną mowę. Zjazd

Przegląd religijny*
Jubileusze tegoroczne, Przygotowania do obchodu óncykliki „Rerom Novarum-\ — Prote­
stanci a nabożeństwo do Najśw. Panny Marji. —  Oryginalny apel na murze kościoła.

W atykan  stoi pod znakiem  jubileuszowych 
uroczystości tegorocznych: 150{Kecia soboru 
w  Efezie, k tó ry  ogłosił dogm at m acierzyństw a 
Bożego N ajśw iętszej Marji Panny, —  700-lecia 
śmierci św. Antoniego z Padw y, —  i 40-lecia 
encykliki „Rerum N ovarum ". OsoDne kom itety  
dla każdego z tych jubileuszów pracu ją go­
rączkow o nad  przygotow aniem  uroczystości 
i przyjęciem  licznych pielgrzymek, k tó re  
w  związku z jubileuszami, do Rzymu przybędą.

Im ponująco zapow iadają się uroczystości 
związane z rocznicą „Rerum Nowarum". N aj­
ważniejszym ich momentem m a być przyjęcie 
pielgrzymek robotniczych z całego św iata przez 
Ojca św. —  Jed n ą  z a trak cy j w  tymi czasie 
będzie m iędzynarodowa w ystaw a druków  i w j- 
dawnictw , któro pow stały  w  zw iązku z ency­
k liką „Rerum  Novarum-“, Już obecnie nadeszło 
do Rzym u taiklo. mnóstwo lite ra tu ry  ■z te j 
dziedziny, żq —  jak  donosi .Schónere Zv- 
kuu ft“ —■ nie wiadom o, czy się ją  ud a  w  cało­
ści n a  czas obchodu (początek maja'; odpowied­
nio upoi znakować.

RówDoćzeŚDie toczą się przygotow ania 
w poszczególnych krajach katolickich do  god­
nego uczczenia wiekopom nej encykliki. Prócz 
pielgrzymek do Rzymu, k tó rych  organizacja 
gdzie niegdzie już dobiega końca, odbędą się 
narodow e kongresy  robotników  katolickich  
(polski w  Częstochowie w  uroczystość śś. Pio­
tra  i  Paw ła) celem oom yślenia sposobów oży­
wienia ruchu katolicko-społecznego. E piskopat 
bierze żywy udział w  tych  przygotow ał ia c t 
Pojaw iło się k ilka  listów  zbiorowych Episko- 
Ipatu w  gprawio encykliki, n>p. lis ty  biskupów 
Francji i Irłandji; wielkie w rażenie robi śmiały- 
lis t pastersk i arcyb. K ordacza, k tóryśm y nie­
daw no cytowali w „Głosie N arodu". D aj Boże, 
żeby w ielk’6 w ysiłk i w  te j sprawie, nie poszły 
na m arne i *eb> wrpszcie d a ły  nam silny ruch 
kato licko  społeczny-, k tó ryby  w formowaniu 
się -'1oiwego ustroju społecznego odesrtrał wy­
b itną rolę.

* * *
Je s t rzeczą uderzająca, że katolicyzm  mi­

mo w szystko oddziaływ uje silnie n a  inne w y­
znania w  dziedzinie religijnej. Nie brak w pro­
testantyzm ie kół, k tó re  ©zumieją j odczuw ają 
chłód iu terańsk ich  ( jak ż j, skrom nych!) obrzę­
dów  i radeby  je  ożywić ka to licką  litu rg ją  i. po­
bożnością. Oto np. w  Niemczech pow stał n ich  
za wprowadzeniem  nabożeństw a k u  czci N aj­
św iętszej Marji Panny do. społeczeństw a pro­
testanckiego. R uch ten  ..istniał już dawniej, 

m. in. i wśród polskich, ewangelików Rozgłos 
w osta tn ich  m iesiącach Ja ło^m u śn ra łe  w ystą­
pienie anonim owego au to ra  z K olonji z apelem

,do całego ewangelickiego Girześeijaństwa* 
o naw ró t do ku ltu  Marji. A rgum entuje bardzo 
prosto, ale i bardzo przekonywująco.

O tacza się czcią —  pisze — m atki sław ­
nych ludzi, jah m atkę G rakchów , m atkę św. 
A ugustyna, św. Monikę, m atkę ces. K onstan­
ty n a  św. Helenę, m atkę Goethego. Jed n a  tylko 
ze sławnych, m atek  — robi słuszną uw agę pod 
adresem  protestantyzm u —  od czci je s t w yklu­
czona i opuszczona: Najświętsza Panna Marja, 
M atka Zbawiciela. D laczego?

A utor tego pisma powołuje się na to, żo 
naw et L uter nie był przeciwnym; czci Najśw. 
Parmy Marji, a  protestancki „biskup" islandz­
k i Sveinssen z 17 w. uk ładał hym ny na Je j 
cześć. Przypom ina dalej kilku teologów pro­

te s ta n c k ic h , k tórzy  się domagali . przyw róce­
n ia k u ltu  Marji. Je d er i  nićh JUttgniekel w r. 
1919 '.p isał: ^ E w a n g e lic k i kościół jest -zimny. 
Musimy w prow adzić do niego Najśw. Pannę 
Matję; "zrobi się w nim cieplej, weselej". Po­
dobne zdani., spo tyka’’ się w o rg an ie . teologów 
protestanckie! ..Hochkirehe".

*  *  *

Jezuici z Edynourgu przybili na muraeli 
swego kościoła następująco wezwanie: ..Do 
niekatolików  odw iedzających kościół! Kościół 
ten  należy do najw iększej chrześcijańskiej 
społeczności św iata, k tó ra  liczy około 360 mi- 
ijonów  dusz. Religja, k tó re j się w nim uczy, 
jest tą  sam ą, k tó rej uczono w każdym  ko­
ściele tego kraju przed reform acja... Uprasza 
się o poważne zachowanie się w  kościele, po­
nieważ w  tabernakulum , n a  środku wielkiego 
ołtarza, obecny jest sam  Jezus Chrystus. Obra­
zy i  Jg u ry , k tó re  ujrzycie w  kościele, nie są 
żadnem i bałwanam i. Podobne są do fotografij, 
k tó re  nam  przypom inają drogie osoby n a  ob- 
czyżn.e... Nie wierzcie bezsensownym bajkom, 
k tó re  się o kato likach  opowiada. Nie godzą 
się one z faktem , że wśród tych 360 m.ljonów 
osób znajduje się  wiele najw ybitniejszych 
w dzisiejszym  świecio ludzi. Jeśli je steś poważ­
nym człowiekiem i uczciwie myślisz, powinie­
neś sobie urobić sąd przedm iotow y i obydwie 
strony  w ysłuchać, W naszej bibljotece znaj­
dziesz 15 tysięcy  +omów, k tó re  możesz iowoi- 
nie w ypożyczać",

T rudno o krótszy * .'.aosaom ejszy apeł do 
bezstronności m yślącego człowieka. - W  paru 
słow ach podaje uderzająco prostą i przekony­
w ującą apologję katolicyzm u, żeby w końcu 
czy te ln ika zachęcić do  uczciw ego , zbadania 
jego n a u k , .. 17 Polsce poaobny apel przydałby 
się nie ty le  d la  uiik. wierć ów. i i ,  d la  • -  s a ­
mych katolików . Pejol

Nowa fala rewolucyjna zalewa Hisziao
Ostateczna likwidacja dyktatury, której 

w tych dniach dokonał rząd admirała Az- 
uara, i przywrócenie konstytucji nie spro 
wadziło spodziewanego spokoju w Hiszpa­
nii. Raczej przeciwnie! Zostałc wykorzy­
stane do nowych rozruchów studenckicn 
i robotniczych, a partje republikańskie za­
chęciło do wzmożenia działalności.

Szczególnie przykre są dla rządu roz­
ruchy studenckie; są bowiem truone do 
stłumienia, a swem przeciąganiem sie pod­
rywała autorytet rządu. Doszło do tego. że 
dyrektor służby bezpieczeństwa w Madry­
cie nie widząc możności pokonania stu­
denckich rozruchów, zgłosił dymisję; spo­
wodował zaś tylko większe podniecenie 
studentów.

Rozruchy objęły większość uniwersy­
tetów, Zaczęty się w Madrycie na wydziale 
medycznym... Medycy opuścili Miegdaj sale 
wykładowe, wznosząc okrzyki: „Niech ży­
je republika". Naciskani przez policję 
przenieśli się na dachy budynków uniwer­
syteckich, skąd zaczęli kamieniami prażyć 
policję, która oczyw iście nie mogła za tu­
rni na dachy podążyć. Na pomoc medykom 
pospieszyli prawnicy. Ci, nie dopuszczeni 
do budynków zajętych przez medyków, 
przystaoui do tworzenia barykad ulicz­
nych. Na skutek zaburzeń padło kilka tru-

ohraduje w  czasach d la w arstw y p racu ją­
cej niezw ykle ciężkich. S tosunki te  się nie 
napraw ią prędzej, póki nie nastąp i przyw ró­
cenie i poszanowanie praw a, Walczy c trze­
ba o to z całą stanowczością, lecz na dro­
dze legalnej. Nie tracić odwagi! On sam 
widzi ostateczne zwycięstwo Choć w kaźni 
brzeskiej nadw ątlono jego siły fizyczne, nie 
zdołano jednak nadszarpnąć jego ducha. 
x a dal będzie brał udział w  w alce o wol­
ność i wyzwolenie ludu  pracującego. Do te j 
szczytnej w alki, do szeregów  frontowych 
wzywa w szystkich szczerych ideowców *.
Więzień brzeski, p. Popiel, był witany 

burzą oklasków.

pów... Podobne rozruchy wybuchły w Wa­
lencji, w Sewilli i w Salamauce. Prócz 
okrzyków na cześć republiki wysunęli stu­
denci ząaame -  zwolnienia wszystkich 
więżruów politycznych.

Na te -eksces;’’ odpowiedział rząd —• 
według pism francuskich — zamknięciem 
wszystkicn uniwersytetów. Spodziewa się, 
ze w ten sposób wpłynie na uspokojenie 
studenckich astrojów Ferment wewnętrz­
ny powiększa jeszcze ruch wśród robotni­
ków- którzy się tu i ówdzie przyłączają do 
studentów i rozruchom nadają formy wal­
ki rewolucyjnej. Zanosi się — jak sły­
chać — na rozwiązanie wszystkich związ 
ków rocotniczych i na ogłoszenie stanu 
oblężenia w paru miastach.

Prócz tego dokonuje się charaktery­
styczne zjawisko — konsolidacji partyj po­
litycznych. Partyj tych jest za wiele. Pow­
stała więc myśl tworzenia większych blo­
ków, I tak powstał już blok lewicy. Nale­
żą io mego wszystkie zdecydowanie re­
publikańskie obozy od partji socjalistycz­
nej do liberalnych demokratów Zamory, 
który -“daśnie w tych dniach opuścił wię­
zienie i objął kierownictwo legw bloku. 
W wywiadzie prasowy m oświadczył Zamo­
ta, że blok lewicy dąży' zdecydowanie, do 
republiki, chce się jednak trzymać drogi 
prawa, a unikać rodków gwałtu.

Z umiarkowanych partyj środkowych 
sformował się blok „konstytucjonalistów", 
do którego należy' część monarchistów, li­
berałów r republikanów. W świeżo przez 
ten blok wydanym apelu do narodu oświad 
czają konstytucjonaliści, że celem, do któ­
rego dążą, jest zwołanie Konstytuanty 
o jednej izbie, któraby Hiszpanji nadała 
nową konstytucje; treści nowej konstytucji 
me chcą przesądzać, a swoim członkom zo­
stawi iją swobodę zdania. Na zarzut, że 
swa dz’aialnośeia „upokarzają króla", od­
powiadają konstytucjonaliści zapi zecze- 
aiem tego zarzutu; oświadczają jednak, że 
domagają się

„zamieszenia prerogatyw korony na

GRAND HOTFL W WARSZAWIE
iHWlELNA i  p r iy  w s«r:e»i-

r«l. 7-96 41 '  93. I 336-30.

76 poko: 7 nowoczesnym konfortem mz,,uzjnyco. 
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oinnatieniem

I  Ostrowca Kteisckiep ,4
Sanacyjne lawy. — Im ieniny  19. m arca. -i - 
W alka o cnn-ntarz, — Środki z a r  a d c z c.

F ab ryczne  m iasio  — Ostrov icc. dotkńWrfc 
odczuło obecny kryzys gospodarczy Tutejsze 
Z akłady  O strow ieckie, w yrab ia jące  głów nie 
wagony, p rzep row adzają  coraz to now e r e ­
dukcje  wśród robotników . W ielu  w śród tych, 
k tórzy pozostali przy  pracy , p racu je  trzy, 
w zględnie t  dni w tygodniu, W obec tak  tru d ­
nych w arunków , do rodzin robotniczych 
w kradła śtę nędza, tem dotk!in.'/.a, że niemu 
nadzie i, aby p ręd k o  m inęła. Na biedzie lu d z ­
k ie j zaw sze chce k toś d ru g i speku low ać. - 
U nas tak im  sp ek u lan tem  okazuje się sa n a ­
cja. Chcąc zagrać ro lę  op iekunów  rzesz ro ­
botniczych. założono w Ostrow cu G ospodar­
czy Związek ZaYrodowy. Początkow o był ty l­
ko pusty lokal, sek re ta rz  i w ielk i szyld. Obec­
n ie , chcąc w ykorzystać bezrobocie, rozlep io­
no po m ieście afisze, ap e lu jące  do bczzobpt- 
nyeh aby  ci zgłaszali się  do  Związku^ w ce­
lu  u zyskan ia  pracy. W iadom o, że tonący i 
brzytw y się  chw yta. To też robotnicy zaczęli 
zgłaszać się do sanacyjnego zw iązku. Cóż ,sie 
je d u ak  okazu je?  Nowych w arsztatów  pracy  
sanacja tut. otw orzyć u ic  może, rzadko kto 
ze zgłaszających się  dosta ł p racę , resz ta  p a ­
d ła  tylko o fia ra  sanacyjnych ape ty tów  o rg a­
nizacyjnych. — T ak  w ięc, ob iecujące dla sa- 
natorów  Iowy, w ypadły bardzo słabo; a  lokal 
zw iązku sanacy jnego  znów je s t pusty

P o d o b n ie  slaho  w ypadły  im ien in ) W-go 
m arca. Ryła oczywiście defilada Strzelca, 
uczniów  z P. W. i W. t ., akadęm jn d la  mlo-' 
dzieży, — oczywiście bezp ła tna . W ieczorna 
akadem ja  d la  starszych osób w y p ad ła  nad 
zw yczaj b lado , sa la  św iceila  pustkam i, p rzy­
szli ty lko ci... z u rzędu . D odać należy, że n a  
Mszę św. przybył rządkó  w  kośc ie le  w idyw a-
ny  — „strzelec. ...........  CTezo /s& r
'•ii Zaznacza się  tu ta j .ożyw ienie...propagandy 
kodurow ców . K ręcą  s ię  .po. okolicy i w p rb u ią  
w szelkiego rodzaju  elem en ty , 11 1 :; gardząc 
n aw e t i k om un istam i, ddórych tu ta j je s t spo­
ro. Do tego s to p n ia  si(i rozzuchw alili, że prz) 
chodzą naw ej n a  różnego rodzaju im prezy 
organizow ane p rzez organizacje katolickie. 
Swego czasu g ran o  ja se łk a , z których jdóch ui 
przeznaczony by ł n a  budow ę kościoła kadol. 
Na p rzed staw ien ie  przyszło aż I „księży4’ ho- 
durowskiek, starając, się n ad a rem n ie  o zwo­
lenników.

O statnio n aw et doszło do krw aw ych starć. 
Oto w  S zew nej obok O strow ca, osied lił się 
duchow ny h odu row sk i B anasik , zam eldow a­
ny w  gm in ie  jak o  m arjaw dta. U m arło  dziSaśo 
jed n eg o  z jego wyznawców', k tó re  011 cbciat 
koniecznie pochow ać n a  9vyznąnio‘wym  " in e r ­
ta m i  katolickim , M iejscowi p a ,a fja n ie  4 Ks. 
prob. P a lu ch em  n a  czele n ie  chcieli dopuścić 
do tego nadużycia, w obec czego tłum  .liodu- 
row ców  w yłam ał że lazną b ram ę, zam ykająca 
cm entarz , przyczem  Ks. P a lu eh a  oraz 'rUka 
osób pobito do k rw i, poczem  zm arłe  dziecko 
pochow ano. Nie koniec n a  tem . P o  tych wy­
padkach , kom isarz  policji, na rozkaz wyższy 
przecznaczył część cm en tarza  katolicki 'go na 
m iejsce g rze b an ia  d la  hodurow ców . Pyta­
my się, jak iem  p raw em ?

Miejscowm społeczeństw o kato lick ie musi 
się dz ie ln ie  zabrać  do w alki z zarazą lmdu- 
row ską, p o p ie ran ą , jak  w idać, przez czynni­
ki oficialne. B ardzo skuteczną b ron ią  p rze­
ciw ko nodurow com  okazała się  „Prawda Ka­
tolicka", czasopism o an tysem ickie , w ydaw ane 
p rzez  Ks. D ra S tefana G relew skiągo  P ism o 
to po jaw iło  się  bardzo na czasie, a  jeg o  od- 
nowdedni poziom, przystosow any do n a jsze r­
szych wra rs tw  ludności oddaje n ieocenione 
w prost usługi d la  sp raw y  kato lick iej.

P onad to  w  Ostrowcu zaw iązała się  spec ja l­
na L iga  K ato licka, m ająca głów ny cel — 
o b ronę  p rzed  hodurow cam i. T rzeba teraz 
p rzystąp ić do u św iadam ian ia  na szerszą sk a ­
lę  ludności o błędach sekria rzy , którzy sp e ­
k u lu ją  n a  ciem nocie m as. Y es,

O strow iec, '23. m arca.

okres obrad Konstytuanty".
Stoją na gruncie prawa i usuwają się 

od wszelkich gwałtownych środków’ wali- i 
politycznej.

Przy rządzie Aznara skupiają sic tylko 
żywioły konserwaiywne i liberalne, .,eduak 
nie wszystkie Skutkiem tego rząd trac; 
na autorytecie z dniem każdjm. Wiele 
wyjaśnią wybory komunalne w dniu 12 -go 
kwietnia. Narazie jednak panuje zamiesza­
nie i ferment.
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Wystawy reg onalne w Poisce.
N ajw iększą z  w ystaw  prowincjonalnych, ja  

kio w  tym r o t a  m aja b y t urządzone w Polsce, 
poza ta rgam i w Poisnaj iu  i we Lwowie, hęuzie 
wystaw a województwa tarnopolskiego, k tó ra  
ma odlbyó się w  czasit od  21 czerw ca do 10 lip- 
ca. Dzual tarystycznodn-ajoznaw ezy na te j w y. 
staw ie przygotow uje T W . tu rystyczne w T ai- 
uopoar, T ow  to  ppodziewa się ściągnąć w okre­
sie w ystaw y  dio T arnopola i na Podole liczne 
iwyciec-zki z całej Polski. W ystawa rcgjoualna 
odbędzie się równ:eż we Lwowie w ofcrebie od 
6 dic 19 kw ietnia. Niezależnie od tegio we wrze­
śniu, podczas targów  wscihiodnidh., odbędzie się 
we Lwowie, w specja mym pa w ionie, wystawa  
turystyczna województw: lwowskiego, s tan isła­
w ow skiego i tarnopolskiego.

Wy azd osadników dn Brazylji
na: kolcnję „Orzeł Biały**.

Z W arszawy w yjechała wczoraj, pierwsza 
w  r o t a  bież partja osadników, udających się 
na założoną przed rokiem w stanie Esprrifo 
S anto  w Brazylji, koionję ,Aguia Brąmca” 
(. Orzei B iały”). Na kolonii ..Orzeł B:a ły '1 znaj 
diuie 6ię w  chwili obecnej około 500 osób. k tó ­
re  w yjechały tam  w  końcu 1929 i v. ciągu 
193 1̂ r. N astępny trnnsoorł odejdzie z W ar­
szaw v w  połowie ma,ia.. moczem aż do jesieni1 
w ysyłane będą dalsze. Na koionję ..Orzeł Bią) 
ły “ wy jeżdżać mogą wyłącznie rodziny rolni­
cze, sk ładające się co najm niej z Rzęch osób 
zdolnych do pracy.

Proces o „krew do macy".
Skazanie żydowskiego dziennikarza-oszczercy

Sąd okr. w W ilnie rozpatryw ał w piątek 
bardzo  ciekaw ą sprawę. Na ław ie oskarżonych 
zasiadł redak to r brukow ego i żargonowego pi­
sma „Owen K urjer“. Aron Grodzieński, pociąg­
n ię ty  do odpowiedzialności sądowej przez by­
łego żyda, obecnie m isjonarza F ry d e ry k a  Pi­
stola. We wzmiance redakcyjnej wspomnianej 
gazety podane było, że P isto l podczas jednego 
z odczytów  w chrześcijańskim  domu ludowym 
w yraził się, że żydzi używają krwi chrześcijań­
skie] w okresie przed wielkanocnym. Zeznania­
mi św iadków  ustalone zostało, że wiadomość 
ta nie odpowiada prawdzie, gdyż Pistol mówił 
tylko o symbolicznej ofierze krwi. Sąd skazał 
Grodzieńskiego na miesiąc aresztu i 300 ?ł. 
grzywny.

tIJac*ejka“ uczniowska w Częstochowie
Uczeń ruski — szpiegiem.

Policja w  Częstochowie wykryła wśród ucz­
niów  ósmej klasy I i II go gimnazjum państwo 
wego organizacje komunistyczne. Sześciu ucz­
niów  aresztowano. Podczas rewizji znaleziono 
obfity  m ateija? kom prom itujący w  postaci w y­
daw nictw  kom unistycznych zagranicznych i k ra  
jowy-ch. W  areszcie zatrzym ani zostali ucznio­
wie Mojżesz Peret. Maurycy Prusicki i Henryk 
Tencer. Pozostałych oddano pod opiekę rodzii- 
rom .

W  sądzie oikr. w Złoczowie odbyła się roz­
praw a przeciw  niejakiem u Lechowi, uczniowi 
szóstej klasy gimn. ruskiego w Złoczowie os­
karżonem u o szpiegostwo n a  rzecz j odnego 
x państw  ościennych. Lecha skazano na rok 
ciężkieeo więzień a. Po odbyciu k a ry  zastanie 
oddany pod dozoi policyjny.

Wyrok na b. posła Walerona
zatwierdzony.

Sąd najw yższy rozpatryw ał onegdaj spraw ę 
byłego posła chłopskiego, Andrzeja Walor ona, 
oskarżonego o sianie nienawiści przeciw rzą­
dowi. Sąd grodzki skazał Waieroi.a na trzy 
miesi.- k. więzienia. Sąd okręgow y, jako  odwo­
ław czy, wyrok ten  zatw ierdził. Sąd najwyższy 
odrzucił skargę kasacyjną oskarżonego, wobec 
czego w yrok s ta ł się prawomocnym.

Motorówki osobowo na Dniestrze.
Letnicy, baw iący w Zaleszczykach i Oko­

pach Św. Trójcy, oraz liczni turyści, zwiedza­
jący Podole, skarżyli się dotąd n a  b rak  dogod­
nej kom unikacji wodnej, k tó rab y  um ożliwiała 
w ycieczki Dniestrem

Podolskie tow arzystw o turystyczno-krajo­
znawcze w T arnopolu postanow iło przeto zor­
ganizować w roku bieżącym komunikację oso­
bową na Dniestrze przy pomocy trzech moto­
rówek.

Urzędom uarafjalnym!

P 1 E C Z W  ąza ju  z figu rkam i 
Świętych patronów wykonuje

F o  ł  »  n  z a  K ł  o  H I i «. wIV i c ż  r

J .  W 4 L E N T A  K r a k ó w ,
uliea Sławkowska 3 (Hotsil Saski),
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W KRAKOWIE.
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ZA Ś W I A D C Z E N I E .

Rurja Książęco - Metropolitalna stwierdza, ie 
P. Wojciech Marchwicki, właściciel składu win 
Firmy Fedorowicz i S p . złożył.dnia 5 lutego 1931 
w tutejszej Kurj i przysięgę, że będzie do celów 
liturgicznych dostarczał wina naturalnego grono­
wego, czystego i niezepsutego i że na podstawie 
tej przysięgi przysługuje mu tytuł zaprzysiężo­
nego d_stawcy win mszalnych na rok 1931 tj . aż do 
1 stycznia 1932.

Es. A . O b ru b a ń sk i  

Kanclerz Kurp Metropolitalnej.

Sądowy epilog śmierci ś. p. J. Eismonda.
PROF. DOMANIEWSKI SKAZANY NA PÓŁ ROKU WIĘZIENIA.

W ydział karny sądu p k r, w Nowym Sączu 
rozw ażył onegdaj spraw ę prof. Janusza Do­
maniewskiego, dy rek to ra  muzeum zoologiczne­
go w  W arszawie, oskarżonego o spowodowa­
nie przez nieostrożność śmierci nieodżałowa­
nego poety ś. p. Juljana Ejsironda.

J a k  wiadomo, podczas wycieczki PŁżN- 
klubu <lo M orskiego O ka. w  dn. 26 czerwca 
1930 r. samochód prowadzony orze z prof. Do­
maniewskiego w ywrócił się, skutkiem  czego 
Ś. p. Ejsmond poniósł śmierć, zaś jadący  r a ­
zem: krakow ski lite ra t J .  A. G ałuszka z żoną 
i Zdzisław Kleszczyński odnieśli lżejsze obra­
żenia.

Na. rozprawie p.p. Gałuszkowie zeznali iż 
oskarżony rozw inął nadzw yczajną szybkość 
docnodzącą do 70 kilom etrów, -skutkiem czego 
nastąpiła katastrofa.

Innego zdania byli dwaj rzeczoznawcy, pp. 
Wilhelm Rippcr (Kraków ) i Cybulski (W arsza­
wa), żo wególe ha droelz- z Morskiego Oka 
'do Zakopanego samochód mógł rozwinąć n a j­
większą szybkość 55 kilom etrów , przyezem 
stwierd^.li, że przyczyną katastrofy było ze­
psucie się hamulca.

Sąd uznał jednak, iż prof. Domaniewski 
jechał z nadmierna szybkością, skutkiem  cze­
go. spowodował Katastrofę i śmierć ś. p. Ej- 
sm i uda i skazał go ża to na 6 miesięcy are­
sztu z zawieszeniem na 5 lat.

K oszta leczenia i  pogrzebu zm arłego po­
ety  zosta ły  wdowie przyznane

P rasa  warszaw ska podaje, że niezależnie 
od tego p. Ejsmondowa występuje z oddzielną 
akcją cyw ilną o  same 70 tysięcy zł., zaś pp 
Gałuszkowie o 35 tysięcy zł.

Polski nauczyciel pob.ty na Slasku 
Opolskim.

We wsi W ędziny na Śląsku Opolskim grupa 
złożona z 25 napastników  pod wodzą miejsco­
wego sołtyea i sekretarza gminy zmusiła pol­
skiego nauczycieli Karaszldewicza do opusz­
czenia wsi. Napastnicy' pobili nauczyciela cięż­
ko kijami i w ygnali go ze wsi, mimo że po­
siadał on zezwolenie na nauczanie, w ydane mu 
przez rejencję. P obity  nauczyciel był obyw ate­
lem polskim. Ohydny czyn bojowców niemiec­
kich, do  których należą również urzędnicy 
gminy, wywołał wśród ludności polskiej silne 
wzburzenie.

Międzynarodowa wystawa kolonialna 
w Paryżu a misje.

Ja k  wiadomo, H iszpanja przed dw om a la ty  
na swej w ystaw ie w Barcelonie, a  Belgja przed 
rokiem  na wystawie w  A ntw erpji zarezerwo­
w ały wiele m iejsca d la  swych m isjonarzy i ich 
dzieł To sam o czyni obecnie F ran cja  w  zwią­
zku z m ięd zy n aro d o w ą w ystaw ą kolonjalną, 
k tó ra  zostanie otw orzona w  m aju  b. r. pod 
kierow nictw em  m arszałka L yau tey‘a.

Nad budow ą paw ńońu m isyjnego w . parku 
V incennes pracują najwybitniejsi z pośród ar­
tystów  katolickich we Francji. Zgodnie z ży­
czeniem m arszałka paw ilon będzie m iał cha­
rakter naw skróś kolonjalny. N ajw iększy z je­
go budynków  w  nawie głównej, w yobraża ko ­
ściół w  sty lu  „Dalekiego W schodu11. P otrójny 
charak ter pawilonu m isyj Katolickich sym boli­
zuje olbrzymie pole ieb apostola tu : k raje re- 
ligji buddyjskiej, kra.ie islam u i kraje fety- 
szyzmu. (KAP) ? |

34,000 trupów dziew w Szanghaju.
W rdłe oi,ejalr>ego kom unikatu, w  ciągu 

ubiegłego roku zebrano na ulicach m iasta zgó- 
rą  36.00U trupów w  czem przeszło 34.0U0 zwłok 
dziecięcych. —  Powoaem masowej niekiedy 
śmierci był głód oraz dżuma.

Skoczył z 4 piętra i wsiał zdrów.
W  Berlinie zdarzył się w tych  dniach nie­

zw ykły w ypadek. Oto niejaki Schm idt, by ujść 
przed aresztow aniem  z powodu defraudacji, 
usiłował popełnić sam obójstwo i rzucił się 
z czw artego p ię tra  na brak . Gdy się zbiegli 
ludzie Schm idt o własnych siłach podniósł się 
z ziemi i okazało się, że je s t zupełnie nieuszK O - 
dzony.

SKORY Z 250.000 PSÓW NA RĘKAWICZKI.
Sowiecka radą kom isarzy ludowych w yda­

la  rozporządzenie, mocą k tórego zabitych m a 
być w  północnym Kaukazie 100.000 psów, 
w Rosji środkowej 50.000, w- okręgu moskiew­
skim. 73.000, w  Zagłębiu don rockiem 24.000, 
razem około 250.000. Skory zabitych psów 
m ają być przeznaczane na fabrykację ręka­
wiczek. którem i Sowiety chcą zai zucić rynki 
zagraniczne i przez ceny dumpingowe zrujno­
wać tą  gałąź przemysłu w  państwach europej­
skich.

NOWY TUTANK HAMEN?

Ekspedycja archeologiczna uniw ersytetu 
Pcnsylwanji, prowadząca prace w ykopalisko­
we koło piramid w  Egipcie, odkopała staro­
żytny grobowiec z okresu IV-ej dynostji, t. \  
około 2.500 la t przed Narodzeniem Chrystusa. 
Grobowiec wyciosany jest w  granicie czerwro 
nym i przedstaw ia sobą blok, którego waga 
wynosi 1000 ton.

Skarbonką.
Dziecko pociąga nowość.
Ruchliwy jego umysł nie zafc zymuje się 

długo na jednym miejscu, a najpiękniejsza' 
zabawka, do której się przyzwyczaił, juz 
go nie baw i, gdy ją poznał, — woli naj­
prostszą, najmniej ciekawą, ale nową —> 
inną. 1

Może jest w tern utajone pragnienie po­
znania wszystkiego. Może jest to pęd, któ­
ryż i dorosłego człowieka popycha na dro- 
kp badań? Może jest to droga Pasteura, Edi­
sona. Bergsona, droga zwycięskich wvna 
lazców, filczofów?...

Przyglądając się Światu, -dziecko także 
szuka prawrdy. Wabi go ona tysiącem pro­
mieniejących obliczy. Raz upojone czaro­
dziejskim światłem, innym razem przestra­
szone chłodem półmroku, dziecko wciąż 
szuka i nie ustaje w poszukiwaniach. Dla­
tego umysł dziecięcy tak bardzo porywa 
•świat bajki.

Tam są wszystkie możliwości, tam tyle 
iest cudownych prawd, które czarują naiw­
ny umysł, które karmią wyobraźnię. Stosu­
nek dziecka do najmilszych towarzyszek 
życia, to jest do zabawek, jest ten sam. 
W każdej zabawce szuka ono czegoś nowe­
go, bada ją i psuje, bo chce się dowiedzieć, 
jaka jest, dlaczego jes t taka? I tu często 
najtańsza podoba się więcej od drogiej, 
kunsztownej i wartościowej.

Nie zmienia się tylko stosunek dziecka 
do skarbonki. Gliniana, zwykle nieładna 
skorupka ma taki wielki wpływ i urok dla 
umysiu dziecka.

Trzeba widzieć walkę malującą się ni, 
twarzy takiego malca, gdy otrzymane gro­
siki trzyma w rączce. Może sobie sam za nie 
kupić cukierki, albo malowankę, alno ołó­
wek, albo tyle innych ładnych nadzwyczaj­
nych rzeczy, które wabią go z okien wy­
stawowych?

Lecz skarbonka, zwycięża wszystkie po­
kusy. I malec ze skupieniem i powagą, jak­
by spełniał jakiś obowiązek tajemny, -^rzu­
ca swoje gTosiki do ciemnej dziurki skar­
bonki.

Do skarbonki swojej jest przywiązany. 
Często podchodzi do niej, przymyka oczko 
i zagląda pi zez szparkę, potem potrzą sa 
nią, waży w rączce ciężar.

Ooł to za tajemniczą władzę ma nad 
nim skarbonka? f

Czem jest dla umysłu dziecka?
Oto zdaje się, że skarbonka, w której 

dziecko chowa i zbiera swoje grosiki jest 
dla niego wielką, nieznaną, możliwością, 
światem z bajki, owym sezamem, przed któ­
rym dość powiedzieć: „otwórz się“, by cu­
da zobaczyć.

Zamyślona główk,. dziecka snuje pro­
jekty, co sobie kupi za pieniądze ze skar­
bonki Codzień inne, co godzina na wet. 
Mozę kupi to, a może tamto. Sama myśl, że 
może kupić — raduje go i bawi. Może, ale 
jeszcze nie kupi, poczeka trochę i kupi je­
szcze ładniejsze, czego więcej pragnie — 
skarbonka daie mu tę władzę, tę możność.

Daje mu poznać skalę własnych wymt- 
gań i wartość. Przez nią .staje się takim ma­
łym panem, który... może dużo.

To jest tajemnica uroku glinianej skar­
bonki.

Oto P. K. O. podarowuje dzieciom wiel­
ką już nie glinianą skarbonkę- przeznaczy­
ła specjalne okienko dla dzieci, które mają 
swoje książeczki oszczędnościowe.

Każdy ojciec i matka wzrozumieniu ko­
losalnej wagi. jaką może mieć dla rozwoju 
charakteru dziecka taka książeczka 
oszczędnościową— powinien mu ją podaro­
wać.

Książeczka P. K. O. dla dziecka — tó 
otwarty świat dla niego, to poczucie wła­
sności, które kształci charakter i wolę.

J. L\

KATASTROFALNY BRAK WODY W  NU U.

W  roku bieżącym już obecnie daje się za­
uważyć zatrw ażający brak w ody milowej do 
irygacji terenów upraw nych Egiptu. Rezerwu­
ar  assuański, krórego poziom, obniża się w  nor 
m alnych warunkach w  trzecim tygodniu m ar­
ca, w tym roku zaczął opadać począwszy od 
25-stycznia. Ten stan  rzeczy mógłby się zmie­
nić na lepsze jedynie skutkiem  obfitych I 
wczesnych deszczów w  Abisynji. na co jednak 
trudno liczyć, wobec czego inżynierowie iry­
gacyjni proponują jaka środek zapobiegawczy, 
wzbronienie upraw y ryżu, zużywającej na j­
większą dość,'w ody. Minister Robót Publicz­
nych, Ihrahim Fahm y,. P asza oświadczył, że 
wobec niewystarczalności podwyższenia zbior­
nika Assuanskiego, niezbędna jest budowa no ­
wego w Dżebel Awlja. P ro jek t budowy był 
niż opracowany, lecz został odłożony ze wzglę 
dów oszczędnościowy cE
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KAWA

PI. I A W 0 9 N I C K I
Kraków, Ranek <u. 44.

S i t e r a t m r a ,  m u z y f t a .  s k h i f io
Prof. Pigoń żegna się z Wilnem,

N iety lko  uniw ersy te t „Stefana Batorego, ale 
i  całe W ilno kultu ra lno  z żalem pożegnało od­
jeżdżającego n a  ka ted rę  n a  U niwersytecie J a / 
giellońskim  profesora i rek to ra  wilońskiej 
.wszechnicy, d ra  S tan isław a Pigonia. W  czasie 
dziesięcioletniego pobytu  w W ilnie rozw inął 
on ożywioną pracę zarówno naukow ą, ja k  
I społeczną. B ył najczynniejszym  członkiem 
Tow. P rzyjació ł N auk, prezesem Zw iązku Za­
wodowego L ite ra tów  Polskich. K u ltu ra  W ilna 
w iele m a do zawdzięczenia odjeżdżającem u 
sn a k  orni tem u uczonemu.

Wystawa sztuki religijnej w Katowicach
J a k  już  donosiliśm y, z początkiem  k w ie t­

n ia  b r. o tw artą  zostan ie  w  K atow icach — 
.w ielka W ystaw a S ztuki R elig ijnej, k tó rą  o r­
g an izu je  Z w iązek A rtystów  P lastyków  w sa ­
lonach  recepcyjnych gm achu  Ś ląsk iego  U rzę­
du  W ojewódzkiego. Z dzieł a rty stów  nieżyją­
cych w ystaw ione b ę d ą  p ra c e  m. in . M atejki 
J a n a , S tan is ław a W ysp iańsk iego , Ja c k a  Mal­
czew skiego i  Z ygm unta L angm ana. A rtystów  
.współczesnych rep rezen to w ać b ęd ą : Bukow - 

__ «ki, Ja n , Bunsch A dam , D un ikow sk i K saw e- 
ry , Ja s trzęb o w sk i W ojciech, Laszczka K on­
s tan ty , R aszka Ja n , Zofja S tankiew iezów na, 
L eon  W yczółkow ski i  w ielu  innych.

W ystaw a obejm ie  oprócz m a la rstw a  sta- 
lugow ego, w itrażow ego, dekoracy jnego , rzeź­
by, g rafik i, tkan iny , złotniotw a, także dział 
re s ta u ra c ji zabytków  sz tuk i re lig ijnej.

W IECZÓR L ITER A TU R Y  B U ŁG A R SK IEJ 
W  W A RSZA W IE.

N iedaw no w  sali P o lsk iego  K lubu  A rtyst. 
w  W arszaw ie  odbył się  w ieczór pośw ięcony 
lite ra tu rz e  b u łg a rsk ie j, u rządzony p rzez 
„Z rzeszen ie  B ele trystów  P o lsk ich". P re lek c ję  
w ypow iedzia ł prof. D r G ołąbek , poprzedzo­
n ą  słow em  w stępnem  przez W. B ogusław ­
sk iego . Całość w ieczoru d o p e łn iły  część kon­
certow a, n a s tęp n ie  śp iew , d ek lam acje , o raz 
ch ó r studen tów  b u łgarsk ich . W ieczór obecno­
śc ią -sw ą , poza ko łon ją  b u łg a rsk ą , zaszczycił 
m in is te r  pełnom ocny B u łgarji Robeff. S ala 
b y ła  p rzepełn iona . Z rzeszenie B eletrystów  
P o lsk ich  od dłuższego czasu p racu je  w ydat­
n ie  n ad  p ro p ag an d ą  i zb liżen iem  twórczości 
p o lsk ie j do tw órczości b ra tn ich  n arodów  sło­
w iańsk ich . (s. g.)

Skandale operowe.
Kto w in ien  w y staw ien ia  „K rń la -kochaiika"?

P isa liśm y  już o podłożu sk a n d a lu  galów- 
fcowego w O perze w arszaw sk ie j. O negdaj n a  
posied zen iu  ra d y  m. W arszaw y k lu b  radców  | 
sanacy jnych  w ystąp ił z o strą  k ry tyką zarządu  
w zw iązku ze skandalem . W  odpow iedzi prez. 
S łom ińsk i w ykazał, że a n i m ag istra t, a u i k ie ­
row nictw o  te a tró w  n ie  ponosi żadnej odpo­
w iedzia lności za w ystaw ien ie  sz tuk i „K róla- 
k o ch an k a" , pon iew aż pod  w zględem  m uzycz­
nym  sztuka sto i na w łaściw ym  poziom ie. — 
L ib re tto  n ap isa ł czynny u rzęd n ik  P rezyd jum  
R ady m in istrów , zaś sz tukę po nam yśle  za­
k w alifikow ał p rzedstaw ic ie l kom ite tu  uczcze­
n ia  im ien in  p. P ilsudsk iego .

Bój w  cu k iern i.
W  je d n e j z cu k ie rń  w arszaw sk ich  roze­

g ra ła  się  n iezw ykła sceua. Oto został tam  po­
b ity  przez w łasn ą  żonę dy rygen t O pery  w ar­
szaw sk ie j A. Dołżycki, siedzący w  tow arzy­
stw ie  pewniej pan i. M ałżonka p. D olżycldego 
podeszła  do sto lika i w szczęła bój z m ężem  
ł  jego tow arzyszką. E p ilog  bo ju : — sp raw a 
m iędzy  p. D ołżyckim  a m ężem  ow ej pob ite j 
tow arzyszki dyrygenta .

R eżyser b ije  k o b ie tę !
W  O nerze poznańsk ie j m iało  m iejsce on e­

g d a j n iezw ykłe w ydarzen ie . Oto p rim adonua , 
p . K. spóźniła  się  n a  p róbę. R eżyser S. rob ił 
Jej w ym ów ki, poczem  p ch n ą ł ją , n a  co a r ty ­
s tk a  zareagow ała  czynnie. W  odpow iedzi reż.
S. pob ił do tk liw ie  p. K. ja k ą ś  szpicrutą. —
W  zw iązku z tem  po jaw iły  się  w  P oznan iu  
'u lo tk i, jp ie tnu jące fak t pobicia  a rtystk i.

Kraków, ul. F lo r ia ń sk a  L. 7.
T ele fo n  Nr. 137-58 .

pierwszorzędne pracownie męskie i damskie
według ostatnich modeli.

Specjalny dział dla Przew. Duchowieństwa!

mianowicie ponapraw iano rozpadające się 
gzym sy ceglane, zburzono odsta jące w skutek 
zacieków części ścian i w ym urowano je  z cegły

Części 
zala no

strony

Gdzie podziała si a załoga

nicaniookiego sta tk u  ryback iego  .,Se.harnhorst‘’V O kręt ten  w yruszył na. połów ry b  do  morza 
Białego przed trzem a i pół "laty. W  r. 1928 znaleziono resztk i s ta tk u  w śród bry ł lodowych 
m orza Białego (jak to  widzimy n a  ilustracji), jednak  załoga przepadła bez wieści. Chodzą 
pogłoski, że w szystkich 13 m arynarzy uwięzio no n a  osławionych w yspach Sołowiecfeich. Z le. 

wej s tro n y  widzimy dowód cę s ta tk u  rybacki ego, ScłUnidta.

nowej na zapraw ie wap. cementowej.
gzym sow ać kam iennych n a  spoinach 
cementem oraz sklam rowano.

N a płaszczyznach dachow ych od 
sądu umocowano balustradę żelazną.

Dla odprowadzenia w ody od budynku ko 
ścielnego przebudowano ścieki od strony  pół­
nocnej i południowej, dodając kam ienia bru­
kow ca. Całość ułożoąo na piasku, ubito  i za­
sypano piaskiem  z cementem. Nad zak rystją  
i kaplicą bracką wymieniono zmurszałe i zgniłe 
części konstrukcji drew uiauej oraz szalowanie 
pod blachę, um ocowując całość śrubam i oraz 
klam ram i. Przem tirow ano gzym sy rozpadające 
się od deszczu i podkłady pod belki wię.zarowe. 
P okry to  dachy nad zakrystją  i kaplicą b rac­
ka/ b lachą m iedzianą n a  uczepkach i gwoź­
dziach m iedzianych oraz założono rynny  mie­
dziane i ru ry  spustowe.

Roboty dokonano pod kierunkiem  tech­
nicznym arch itek ty  iuż. Kramkowskiego. 
K oszt m aterjałów , jak  blachy miedz innej, drze­
wa. cegły, cem entu, p iasku i robocizny wynosi 
53.Ó&ŚB9 zł.

Dzięki subwencjom uzyskanym  od Wo.i<- 
wództw a krakow ksiego ' 1300 zł., od K asy 
Oszczędności ni. K rakow a 4000 zł., od Magi- 

I s tra t u 2000 zł. i ofiarom wypłacono 4.1.205,03 
złotych.

Dalsza działalność K om itetu Odnowienia 
kościoła św. P io tra  ograniczy się do zebrania 
funduszów u a  zapłacenie długów pozostałych.

O dalszej restauracji kościoła św. P iotra 
na razie niczego postanow ić nie można wobec 
braku funduszów.

| Koniecznego a  szybkiego pokrycia dom a­
gają sic dachy główne kościoła św. P iotra 
o powierzchni przeszło 2000 m. kw adr., któ- 

! rych przybliżony kosztorys wynićśłft około 
150 tysięcy złotych. Kom itet liczy, że ofiarne 
społeczeństwo polskie nio poskąpi ofiar na. 
dalszą restau rację  kościoła i umożliwi w ten 

.sposób doprowadzenie akcji restauracy jnej do 
końca.

Dziś wielka p r e m j e r a  w k ino tea trze  dźwiękowym 

ul. św. Gertrudy 5 W f - N D A “  ul. św. Gertrudy 5

A T R A K C J A  ! Porywając* p o tę gą  wr»żśó, m o c »  n ie z w y k y e h  prjeiyć SENSACJA f
wgpaniiłc arcydzieło dźwiękowe 
realizactt znakomitego WILLIA­
MA W Y L E R A . Film który 
wszystkich olśni i zachwyci!

arającej główną rolę niezrównanej

WILLIAM BOYU

ORKAN
Ws1rxąs»|ąev drimat miłość! Arcy 
f Im tchn»cy prawdę życiową, o 
porywającej akcp, urozmaicono! 
zachwycająceml śpiewami i tańcami

LllPE YELEZ - plównei roli męskiej

Niezwrkle oryflinalna treść, eenialna era kuszącej Lunę Velez, emoc onując* akcja rozgry­
wająca się wśród groźnych śnieżnych bezkresów, upajające n elodje i tańce, czynią •  filmu te­

go prawdziwe arcydzieło wszechświatowe] produkcji filmów dźwiękowych.

W programia d z^ kow a  farsa amerykańska w 2 aktach oraz dźwiękowy tygodnik Foxa.

Poe.ątek -  P — * *• Z S Z
święta o godzinie 3 popołudniu.

fp  ort.

Restauracja kościołów krakowskich.
Postępy  robót około odnow ienia kościoła św. P io tra .

K raków , jako  zbiorowy pom uik sztuki j W  m aju 1930 r. przystąpił Kom itet do naj- 
i przeszłości, m a znaczenie n ie ty lko  d la  P olsk i pilniejszych robót konserw acyjnych na kościele 

, -------- .— tmAtrfri św. P io tra , m ianowicie do pokrycia dachów
D aw na blacha m iedziana

i i
ale i zagranicy. P rzyciąga coraz więcej cudzo 
ziemców, podnosi przez to  szacunek obcych 8 kaplic bocznych, 
dla naszego narodu. T o  też  ru ina  i zguba tych  , by ła zupełnie podziuraw iona i przepuszczała 
zabytków  byłaby ciosom nieobliczalnym , przy- wodę deszczową i śniegową na sklepienia ko- 
noszącym  w styd  i szkodę d la  Polski w opinji ścielne, pow odując niszczenie i odpadanie cen-
Europy,

W  osta tn ich  la tach  jesteśm y świadkam i 
w ytężonej pracy stróżów  św iątyń krakow skich 
n ad  zabezpieczenem zniszczonych kościołów 
przed dalszą ruiną. Dzięki niezm ordowanym  
zabiegom ks. In fJ  Dr. Kulinowskiego, kościół 
M arjacki, w spaniały okaz go tyku , w raca sy s te ­
m atycznie choć powoli — w m iarę fundu­
szów — do dawnej świetności.

Również i B azylika św. P io tra  i Paw ła, 
najcenniejszy w  Polsce zabytek  późnego rene­
sansu i wczesnego baroku, zaczyna pod prze­
wodom prepozyta K oleg iaty  M W. św iętych, 
Ks. Kan. Misia przyoblekać się w nową szatę. 
Podobnie m a się spraw a z kościołem OO- P au li­
nów ua Skałce, kościołem św. K atarzyny  i t. d.

P. Rudolf Pelc, b. prezes sądu okr. w  Kra­
kowie, przew odniczący K om itetu odnowienia 
kościoła św. P io tra , udzielił nam  inform acyj 
o postępio robó t restauracy jnych  te j św iątyni.

IV ciągu roku 1930/31 rozw inął K om itet 
! działalność swą przedew szystkiem  w  k ierunku  
I przysporzenia funduszów  i w  tym  celu rozesłał 
I po całej Polsce odezwy z czekami, z prośbą, 

o nadsyłanie ofiar n a  rzecz odnow ienia kościo­
ła  św. P io tra  (Nr. k o n ta  czek. PKO. 410.296), 
zorganizow ał m uzykę kościelną w  każd ą  n ie­
dzielę i św ięta podczas mszy św. o godz. 12-ej 
w  południe, podjął akc ję  celem pozyskania 
większej liczby członków 'kom ite tu  i t. d. Licz­
ba ich w zrosła obecnie z 206 do 578.

nych stiuków . P rzy 'częściow em  zdejmowaniu 
s ta re j blachy m iedzianej okazało się, że cale 
belkow anie i w iązania drew niane oraz deski 1 
pod blachą zupełnie zgniły i trzeba było nowe 
w całości w stawić. Belki zgnite i spróchniałe 
polecił K om itet umieścić swego cżasu u w stę­
pu do kościoła, celem zaznajom ienia szerszej 
publiczności z nieodzow ną koniecznością robót 
nie cierpiących zwłoki.

D okonano napraw y wiązań dachow ych nad
bocznemi kaplicam i od strony  północnej i po­
łudniowej. Część belek zgniłych i szalow ania 
w yrzucone, zastępując jo m atorjałom  zdrowym. 
C ałą konstrukcję  doprowadzono do zupełnie

Konsul polski —  członkiem honorowym
czeskiego klubu sportowego.

K onsulat Rzplitej Polskiej w Morawskiej 
O straw ie donosi, ż t” W alne Zebranie Klubu 
Sportow ego „M orayska O strava“ zamianowało 
jednogłośnie swym członkiem honorowym K on­
sula R. P. w Morawskiej Ostrawie Dr. K arola 
Ripę.

Turniej zapaśniczy w Pradze
o m istrzostw o Europy.

W  Pradze rozpoczęły się m istrzostw a Euro­
py w zapasach w stylu grecko-rzym skim  
z udziałem 16-u państw , m. in. i Polski. Z pol­
skich zapaśników  w pierwszym dniu walczył 
ty lko  G ałuszka, w  wadze średniej i uległ w i­
cemistrzowi E uropy, Szwedowi Johannsonow i 
po sześciu m inutach.

Kongres unji zapaśniczej uchwalił m. in. 
powierzenie m istrzostw  Europy r. 1933 Fin- 
landji, 1934 Jugosław ii lub W łochom. Do Los 
Angeles w yjeżdżają ty lko  te państw a, któro 
czują się silne. Pozatem  m istrzostw a Europy 
w walce w o!no-am erykańskiej odbędą się no 
raz pierwszy w tym  roku w Budapeszcie w paz'- 
dziem iku.

Zd ^kwalifikowano narciarza
za niemoralne prowadzenie się.

Postanowieniem  Zarządu Oddziału Nare. 
T- G. Sokół" w Zakopanem z dnia 16 kw iet­
nia 1929 r. członek tego klubu p. Leonard Mo­
ty k a  skreślony został z listy  członków „za 
niem oralne prowadzenie się na terenie Zako­
panego". Zarząd Główny P. Z. N. uchwalił 
p. L eonarda Motykę dożywotnio zdyskwalifi­
kow ać jako  zaw odnika i członka P. Z. N. 
i o tsrzega kluby przed przyjęciem p. Mr 
w  poczet swych członków.

Myk i

CZARNI — CRACOVIA.

Przypominamy, że dziś, w niedzielę 29
b. m. odbędą się n a  boisku Craoovi, pierwsze 

dobrego stanu , um ocniwszy w iązania k lam ram i w tym  mezonie n a  wlasneui boisku zawody o 
i śrubam i. Zm outowano dalej dzwony na nowej mistrzostwo Ligi m ię d 2y  zespoleni lwowskich 
konstrukcji dębowej, to  znaczy dano nowo gło- „C zarnych" a drużyną gospodarzy. Początek 
w ice z dźwigarów  w tsz  z łożyskam i kulkowomi, tego spotkania o  godz. 3 30 pop. 
dokonano napraw y w robotach  m urarskich, |  0____

Przedświąteczna
S P R Z E D A Ż

w

I po cenach 
zn iżon ych

W F I R M I E

ADOLF EDER Kraków, Florjańska 6. Tel. 12231
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Kraków, dn ia 29-go m arca 1931.
N i e d z i e l a  29: Palmowa, a w. Eust-arju- 

»za.
P o n i e d z i a ł e k  30: św. Ja n a  Kliuiaka.
P o n i e d z i a ł e k  30: wsch. .słońca o go­

dzinie 5.44, zach. o 18.27.

STAN CHORÓB. IV czasie od 22 dó 28 bm.' 
zanotow ano w ypadków  szkarla tyny  11, dyfte- 
rji 8, ty fusu  brzusznego 1, odry 12, róży 2. 
oraz ospy w ietrznej 2.

DAŁ SIĘ  NACIĄGNĄĆ. S tanisław  Czecli 
z Jodłow ej baw iąc w K rakow ie d la uzyskania 
w izy wjazdowej do Francji, kupił na ulicy od 
dwóch nieznanych mu osobników .pierścionek 
rzekom o zloty. P o  nicwczasio przekonał się. 
że padł ofiarą, oszustw a, gdyż pierścionek był 
z m ałowurtośeiowego metalu.

H ISTORJA TRANSPORTU 100 KG. ŚLI­
W EK . X. M agiwa otrzym awszy od N orberta 
Sobinalsbacha. kupca. 100 kg. śliwek su 
Tiych, celem przewiezienia ich do szpitala £w. 
Ł azarza um knął z  tow arem  i sprzedał go u a  
Kazimierzu. Magiero aresztowano.

UCIEKŁ Z W IĘZIENIA. Z aresztu sądu 
pow iatow ego w  Jordanow ie zbiegł Józef W oj­
ciech Zróhck. rodem z Cboczni, powiatu w a­
dowickiego, k a rany  już 6-letnicm więzieniem 
za zbrodnię ckzustwa. Zbiegłego przytrzym a 
no  ostatn io  pod zarzutem  popełnienia nowego 
oszustw a i odstawiono go do sądu powiatowe­
go w  Jordanow ie. Za zbiegiem wszczęto po-* 
szukiwania.

POŻAR W SUKIENNICACH. W czoraj 
wezwano s traż  pożarną do gmachu Sukiennic, 
gdzie -w suterenach, obok kuchni należącej do 
cukierni NowOrJlskiego zapaliły się szm aty a 
dym wydobyw ał się ua zew nątrz przez okien, 
k o  piwniczne. Ogień po kilku minutach uga 
szono.

ZATRUŁ SIĘ ALKOHOLEM. Na stacji ko 
lejowej w FfezOWio '.fan Kozłowski, pracow ­
nik  Monopolu spirytusow ego ..K rakus" dozna! 
za trucia  alkoholem. W- międzyczasie uległ on 
atakow i nerwowemu. Lekarz Pogotowia)! prtsys 
wrócił do  przytom ności Kozłowskiego i przec 
wiózł go do aresztu, gdzie pozostał do czasu 
zupełnego wytrzeźwienia.

ZAWIADOMIENIA 1 KOMUNIKATY.
KOLLEGJUM WYKŁADÓW NAUKOWYCH

(Rynek gb A—B Ł. 39). Poniedziałek 30 bni. prof.
Un. Jag) P r Stefan Szuma.u: Pola haiki w życiu 
pseciiif.zimw dziecka w wieku przedszkolnym
(z obrazami świetlni); środa t kwietnia, prof.. ł n. 
Jag. Dr Wład. Szafer- Park narodowy w Emrad.i- 
nie (z otra-am i świetlni: czwartek 2 . kwietnia 
prof. Józef Wiśniowski: Historia literatury drama­
tycznej w Polsce. Wstęp 50 gr. Początek o godz. 
7-mej wieczór.

REPERTUAR TEATRU SŁOWACKIEGO.
Niedziela po południu: „Dobra wróżka'1 (eony 

zniż one).
Niedziela wieczór: ..MnuerHng1* (nowość).
Doniedz;ab'k: ..Maverling“ (nowość).
Wtorek: „Mayerling (nowość),

REPERTUAR KINOTEATRÓW.
WANDA: „Orkan11 (w gł. roli Lupę Ytlez).
APOLLO: „Marokko11 (w gł. roli Marlena Die­

trich).
SZTUKA: ,.C. k. Feldmarszałek11 (w gł. roli 

Miasta Burian).
CORSO: „Dzieje z poniewieranej kobiety11

(serce na bruku) w gh rolach Kamila Horn, Wik­
tor Varsroni i W erner Fittcrs.

UCIECHA: „Z Byrdem do Bieguna Południo­
wego11. !•■

N A  Ś W IĘ T A !  „ m m .i.  N A  Ś W IĘ T A !

T O P T Y  1 pol#Mwdol,,ro*yms,to"ku p* e#ni«"«J*it9z«J B A R A N K I

struclecukiemm R. PIECZARKI babk1
Kraków, ulica Poselska L. 15. S E R N I K I

R ó w a ls t  p rcjfm u je m ak da ta rc ia  I aprzednje g o to w y .

GŁU
YT-A
\ a

Senat Uniw. Jag. interweniuje w Warszawie.
W  W arszawie baw iła delegacja Senatu 

Akademickiego Uniw. Jag’., złożona * rektora 
Zaleskiego, oraz dziekanów wydziałów': filo­
zoficznego, medycznego i rolniczego, w  celu 
przedstaw ienia R ządow i najpilniejszych p-O- 
trzeb m atorjalnych U niw ersytetu. D elegacja 
była .przyjęta w Prezydjum  R ady Ministrów 
przez wice.premjera. P ierackiego w zastępstw ie 
‘nieobecnego premjeęay SUjwka i u a  ręce wice* 
prem jera złożyła m em orjaly Senatu w spra- 
wach budowy nowej Bibljoteki Jagiellońskiej, 
wykończenia kliniki ginekologicznej, rozpo­
częcia projektowanych budowli uniwersytec­
kich na terenach nabytych przez Rząd Od

miasta Krakowa i od szeregu lat stojących 
pustką, wreszcie w  sprawie regularnej wypla 
ty  dotacyj na potrzeby zakładów uniwersytec­
kich.

W icepremier w szystkie te  postu laty  po ko ­
lei przedyskutow ał z delegacją, która, mu 
udzieliła dokładnych inform acyj o naglącym  
i inietjierpiącym zwłoki charak terze danych p o ­
trzeb uniw ersyteckich. Delegacja otrzymała 
obietnicę, że najbardziej krzyczące potrzeby 
Uniwersytetu mimo wielkich trudności budże­
towych, będą uwzględnione. Kop.je memorja- 
iów zostały złożone także na ręce ministrów: 
skarbu  i oś w iatr.

F a A.IKURKIEW ICZ, Kraków , G rodzka
p o leca  n a  nadchodząca  łw lc ta  p lc r w i ic )  | a h o fa l :

szynki od 2 kg wzwyż, jakoteż karczki, boczki —  wszystko z młodych prosiąt. 
su«ri3inoić tirmt: hiełbnsąj siuMoiic, hrotane, polędwicowe, czoslo wieprzowe.

Roki sądu przysięgłych
rozpoczynają, się w dniu 8 kw ietnia (środa) 

rozprawą przeciw- ASdadyśjawom Dudkom, 
oskarżonym  o zbrodnią skrytobójczego m or­
derstw a. Dnia 0 odbędzie rozpraw a również o 
zbrodnię m orderstw a przeciw Tadeuszow i Ma­
dejowi. Pozatem rozpisane są  rozpraw y na 
dzień 10 kw ietn ia przeciw Janow i Bachow- 
skiemu, a, n a j lz ic ń  1-1 kw ietnia przeciw TYł. 
Sulkowskiem u. Obaj oskarżeni są o zbrodnie, 
m orderstwa. Dnia ...43 „kw ietn ia odbędzie sio 
rozpraw a przeciw K onstantem u Sazanowówi o
■komunizm (§ 58).  __
27 EMERYTÓW NA 45 PRZYSIĘGŁYCH.

Ja k o  przysięgli główni zostali wylosowani: 
Balty/.cr Fr.,' urzędnik;* -Ranach T . , . emeryt:

banku; LorCt A., em eryt, sta ro s ta ; Nowak Wl„ 
właśc. realności; Paszkow ski Bok. adm inistr. 
rcalm : P iątkow ski J.,' em eryt, m ajor; riórocki 
J ., właśc. realności; R oth J-. em eryt, kap itan : 
Skowroński ,T., em eryt; Stach K-, omert. prof. 
gimnaz.; Dr. Saw icki A., emeryt-; W itzcnik L„ 
emeryt-, kap itan ; W nękow ski Ab, właśc. realn .; 
W rześniewski F r., urzędnik bankow y: Za­
krzewski TAL., em eryt, urzędnik: Zakrzewski F. 
em eryt, pułkow nik; Zięcik J-, m łaść. realnośi p  
Źyłówski B.. właśó. realności.

Ja k o  przysięgli zastępcy: Bednarz St.,
właść. realności; D obrzański J ., kierow nik bro­
waru, Gręplowski J .,  em eryt, urzędnik; K am iń­
ski A., em ery t.u rzęd n ik  skarb.; K ilijańczyk 51.

Boryczko \V1., emeryt., maszyn. kolej.; Doros | em eryt, urzędnik poczt.; Langsam  M.. właść- 
W ., wLiść.- realności; Fabjan L, .em eryt kap itan , realn. i kupiec; L auner WŁ,' w laść. realności,
F lasza II.. em eryt, nauczycie l:-Jakubow ski S t 
em ery t.,1 urzędnik; Jarik  St,., em eryt; Kamiń-

Łakociński J . em eryt, irisp. celny, Marfiak St. 
em eryt kolejow y, ..P iątek G- wlaść. realności,

|k i  St., p rokuren t banku: K arp  W ojciech L ., j Sątąlecki K. em eryt, urzędnik. S tańko  R-, eme- 
urzędnik bankowy, K lejnowski Bob, zarządca ry t kolejow y. Dr. S tarzew ski J .  em eryt Tzby 
hotelu: K ostka Fr., em eryt kolejow y; K raus M. sk a rb .,  Staśko J . em eryt, urzędnik, Tomoczek 
em eryt kolejowy; Lewandowski Kaz., d y rek to r) A. em eryt.

Oszustka w roli artystki dramatycznej.
Policja aresztow ała _ Stefanię, P rzepobką, 

która, od szeregu miesięcy uprawiała, oszukań­
czy proceder. Obchodziła mianowicie różne in­
s ty tu c je  bankowo, przem ysłowe i firm y k u ­
pieckie i przedstaw iając się jako Jadw iga Za- 
klicka, a r ty s tk a  T ea tru  m iejskiego, zbierała 
anonse i dobrowolne datk i na jakieś teatralne 
Wydawnictwo, wydawane rzekomo pod egidą 
teatru. Już  w jesieni, gdy  pierwsi poszkodowa­
ni zaczęli się zgłaszać do D yrekcji teatru  
•w spraw ie owych anonsów, te a tr  w ydał komu­
nikat przestrzegając"łatw ow iernych przed oszu­

kane z cmi manipulacjami. Mimo to  Przepolska. 
po upływ ie k ilku  tygodni- od ostrzeżenia, za­
częła na nowo swoje pra.kt.yki i w ostatnich 
czasach wyłudziła w* ten sposób od szeregu 
firm znaczniejsze kwoty.

Rzecz szczególna-, iż ty ło  osób padło ofiarą, 
mimo iż Przepolska nie je s t podobna do zna­
nej a rty s tk i tea tru , pom ijając już  fak t, iż tru ­
dno wogóle przypuścić, by k tó ra  z a rty stek  
tea tru  m iejskiego m ogła zajm ować się podo­
bne m przedsiębiorstwem . ł

a
a
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M G L A I S Y ,  Z A R Z I J T K I ,
UBRANIA

g o to w e  i n a  m ia r ę  zn an e j m ark !

E M J O R O S "
po cenach fabrycznych.

POWSZECHNE T0W . KONFEKCYJNE W
K raków  u lica  św . M arka  35. M

3 ftaglanv gabardynowe od złotych 90’ — 
Trenchcoaty płócienne od" złotych 60 0

Z TEATRU M. IM. J . SŁOWACKIEGO. Wczo­
rajszo przedstawienie „Mayerlingu11 Klaudjusza.
A net^ obudziło tak  znaczne zainteresowanie, iż 
kasę zamknięto przed rozpoczęciom przedstawie­
nia. Wystawiony z dużym nakiadem pracy i kosz­
tów, „Mayeiiing11 -zapowiada się więc, jako jeden 
7. największych sukcesów sezonu. Sztuka grana 
będzie dziś wieczorem i przez wszystkie dni na­
stępne do przerwy świątecznej. Dziś po południu, 
po raz ostatni, po cenach zniżonych ostatni utwór 
Molnara „Dobra wróżka11, w znanej doborowej ob- 
sadzio. Tradycyjnym zwyczajom, da repertuar dni 
świą/tocznych przegląd najbardziej sukcesowych

p k v i v v  w  i „i, większo obok „Eljasza11 arevdzicło muzyki orato-
KONCER1 PA SY JN Y . W krużgankach  rvjnoj- u d z k l ^  a rt. 0p. pp. F. Misky (sopran),

OO. F ranciszkanów  (w ejście od p lacu Vv. VV. pj. p j0ński (baryton), Z. Wożniak (t-eńor), oraz 
Świętych L. 5) w  n iedz ie le  palm ow a, d n ia  chór mieszany i zespól symfoniczny Towarzystwa 
29 m arca  o godz. 7 i pół w ieczór u rządzą C hór Oratoryjnego pod kierunkiem Dyr. Stefana Barnń- 
C ecyliańsk i K oncert P asy jn y  (n a  IIŻ 2 5  Obra- ^ f t S s 5 S © ?  preW“ 'w  V” w’
zów M ęki P a ń sk ie j)  pod k ie r. O. Rizziego. — ° ___ ______
O brazy pod  k ie r. O. S am uela. Szczegóły na W IADOM Ośęi KOŚCIELNE.
Afiszach i p rogram ach . I w  BAZYLICE 00. 'FRANCISZKANÓW w mie4

WIELKI KONCERT ORATORYJNY dzjś dziel;; palmową dnia 29 b. tn. o godz. 12-tej odoś' 
w niedziele palmową o godz. 7 wieczór w sali kon- gra Zespól symf. Urzędników Kasy Chorych wyż 
oertowej Domu Katolickiego. Wykonane zostanie jątki z Orator]urri: „Siedm słów. Chrystusa1* 
po raz pierwsze w Krakowie oratorjum o uawró- Hayd-ua pod batutą, kapelmistrza EriiSebaefera. 

św. Pawia „Paulus11 F. Mendelssohna, naj- ‘ Przy organach P. Rizzi Beruaa-dino.

S n ierd  wskut3k prze echania przez 
motorówką.

N a torze kolejowym, tu ż  obok wsi Luha- 
„szy, przejeżdżająca m otorów ka po trąciła 73- 
le tn ią  K unegundę O rszulak, k tó ra  w  kilka go­
dzin po wypadku zm arła -wskutek odniesio­
nych obrażeń.

Ohydna zbrodnia.
N a polach wsi L apczyce rolnik Antoni Ka- 

łucki znalazł lewą. rączkę dziecka, ucię tą  w r a ­
mieniu. Ustalono, że je s t to  rączka niemowlę­
cia. które prawdopodobnie poćwiartowano, a 
część zwlolt rozrzucono po polach. Dochodze­
n ia w' kierunku w ykrycia,, sprawców zbrodni 
i odnalezienia pozostałych części zwłok są, 
w toku.

WIELKIEGO
M I A S T A

w kraju i zagranicą, 
n i e z w y k l e  c z y s t y ,  
» i l n y  i w y r a ź n y ,

o d d a j e
p o p u l a r n y

3 -  lam powy odb iorn ik
MARCONI 3 LE/3

wykonany t najlepsr.ych 
materjałów. Prosty i nie­
zawodny w konstrukcji. 
E a t e l y c z n y  wyi j lĄd 
Ł a t w o ś ć  s t r o f e n i a .

wraz z lampami ZT. 310 »"

Dy r e k c j a  I F a b r y k a t
Warszawa, ul. Narbutta 29

O d d a l i ł y !  War»*8va, MajrM&!kow*ka 142. 
Lód*, Piotrkcwśk* Si, Lwów, Akademicke 14

O* a f tb rc U  w  e rtzy itB ich  f l n w c l  
ra d io tech n iczn y ch .

ż ą d a j c i e  b e z p ł a t n y c h  o f e r t .

Przeniesienia i nominacje w wojsku.
O statni Dziennik personalny Min. Spr. 

AYojsk. zawiera- szereg przeniesień oficerów 
krakowskich pułków. Między innym i ppłk. 
dypl. Leopold Gebl, zastępca dowódcy 20 pp., 
został przeniesiony na stanow isko szefa w y­
działu w biurze ogólnym Adra. Min. Spr. 
W ojsk, a na jega miejsce w K rakow ie zamia­
now any ppłk. dypl. Józef Sierosławski z  in­
spektoratu  arm ji w W arszawie. TY korpusie 
oficerów sądowych zostali m ianowani: Mjr. 
Dr. Józef Król kierownikiem w ojskow ego są ­
du rejonow ego w: K rakow ie, kpt. Dr. Bolesław 
Zawiszą sędzią śledczym, mjr. Dr. Mieczysław 
Guentner sędzią Orzekającym i kpt. W acław  
Bara .podprokuratorem przy sądzie wojsko­
wym. TV korpusie oficerów sanitarnych miano­
w any został mjr, Adolf Stanoch .starszym or­
dynatorem  «zpitala garnizonowego w  K rako­
wie. N adto kilku oficerów 20 pp. zostało prze. 
niesionych z K rakow a do korpusu ochrony 
nogranieza i n a d  wrót z KOI’U do Krakowa-

'S Ai -at-*I*®* N I S K I E  C E N Y  ® 2 * L .« f ( «  «#««
•  n  ,  i  r ę k a w ic z k i ,  # » »

r  Im iH b . a  i
•  ___________________I d z ie c in n e ,  !
m• • poleca" •  s

*iiti» w „ S Y M F O N J A "  Wifnt jo
Gramofony, Płyty krajowe i lacraniezne. Instru- 
menta, Przybory muzyczne i radiowe. Naprawa 
słuchawek radiowych, Ładowanie akumulato­
rów, Baterie kieszonkowe i anodowe .CENTRA”, 

Aparaty radjowe na sieć i na bateije.

CENY NISKIE! PAPLA. CENY NISKiE!
W  K R A K O W IE , U L. W ISLN A  1 0 .

i l U  W iesław  SZAJDAKOWSKl Ą i ?
p  i e  u l .  S z c z e p a ń s k a  11. • •

Aresztowanie włamywaczy kasowych.
Aresztowano Guzika, Józefa (1- 21) z Ty- 

mowej. Srokę Jana, (1. 24), z Pluszow a i Koz- 
towskego Józefa z Różnik, —  spraw ców  usiło­
wanego włamania cło kasy  komunalnej w  Gry. 
bo wie.

Ubjcglcj nocy trzech nieznanych dotąd 
sprawców dostało się do wytwórni wozów 
przy ulicy W ielickiej, usiłu jąc w łam ać się do 
kasy  ogniotrw ałej. W łam yw acze zostali jednak 
spłoszeni przez stróża nocnego I zbiegli pozo­
stawiając na miejscu narzędzia do rozpruwa­
nia kas.

ESEN C JE do wódek i rnmu 

F A R B Y  do pisanek

S M I O U S Y
poleca:

H R E I M  Sp.z. o.o.
K rak ó w , Hymek 37.
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X̂ tie Gospodarcze.
Z ia id  urzędniczy o dotkliwych 
restrykcjach uposażeniowych.

W dniu 29 i 30 bm. będzie obradow ał 
w  W ar»zawie w alny zjazd delegatów  Stow. 
Urzędników Państw. Przedm iotem  obrad b i­
dzie sprawa przew idywanej obniżki płac urzęd­
niczych, łącznie z już dokonanem wstrzj ma­
nieni awansów, -rrzemianowan na etat oraz 
podwyższeniem opłat emerytalnych z  3%  do 
5% i podarku dochodowego od uposażeń.

Dalszą, z kolei, spraw ą, jest uchw alona o sta t 
uio przez Sejm i Senat nowela emerytalna, 
k tó ra  .wywołała duże niezadowolenie w  sferach 
urzędniczych.

Zjazd zajmie się nad to  -"ainem i dla św iata 
urzędniczego spraw am i, ja k  kw estją  ustaw o­
wego unorm ow ania godzin urzędow ania i w y­
nagrodzenia za gudziry  nadliczbowe państw o­
wej pomocy lekarskiej i t. p.

Bank Przemysłowy uzysKał odroczenie 
wypłat

do 27 czerw, ca b. r.
W  piątek  27 b. an. Sąd Okręgowy w W ar­

szaw ie /"wydział handlowo-upadłosciowy) roz­
patryw ał podanie Polskiego B anku Przem yśla, 
w ago o odroczenie wypłat. Podanie to  zala.- 
tw iono przychylnie, wobec czego bank uzy­
sk a ł odroczenie w ypłat do 27 czerwce b. r. 
Komisarzem banku  miano wany je s t sędzia 
M aksymiijan W7zel, kuratorem  zaś n Karol 
Rybiński, b. dy rek to r Banan Polskiego.

Dalsze zniżki płac robotniczych.
W  przemyśle drzewnym  Bielska i  okolicy 

obniżono płace robotników  najem nych i term i 
m? torów  o 4—5  orocent. w  fabryce mebli 
T h  on et Mundus w  Jasien icy  obniżono place 
przeciętnie o 4 procent. C entralny związek 
pracodaw ców  w przemyśle pomorskim obniżył 
zarobki od 4 --1 0 % .

PIERWSZE NICI TR A N ZA K C \J MIĘDZY 
BLISKIM WSCHODEM A POLSKĄ.

J a k  donoszą z Persji, f irmv tam tejsze bar­
dzo - ę zainteresow ały n a  sku tek  działalności 
T argów  Poznańskich, możliwoścLłmi im porto- 
wem- z Polską. Zwłaszcza ? ikłady przetworów 
m ięsnych w  Tebryaie „Bracia Nassiroff", m a­
jące w  Europie swojego sta łego  przedstaw icie­
la  w Ferlinie, zainteresowały się możliwością 
ekonsygnow ania partyj tow arów  z rynków  poi 
skicn, N a T arg i zapowiada swój przyjazd 
z Berlina p. Hussein-Aga.-Nassirn, upoważnio­
ny  do finalizow ani, tranzakcyi Bard co ko­
rzystnym  momentem w  tym  w ypadku jest po­
siadanie przez firm ę perską przedstaw iciel stwa 
w  E urorie , urzez co unikną, eksporterzy polscy 
długiej i kłopotliw ej pisaniny. Obecność jed­
n ak  europejskiego przedstaw ien ia firmy, po ­
siadającej referencje Polskiego In s ty tu tu  E ks­
portowego, powinna byó w ykorzystana przez 
nas bez resztm

EKSPORT MIĘSA I WYROBÓW MIĘSNYCH 
DC CZECHOSŁOWACJI.

Zainteresow ani m ogą przeglądać w biurze 
Izhy  przem ysłowo-handlowej w  K rakow ie 
w  godzinach urzędowych obwieszczenie Mini­
s te rs tw a R olnictw a Republiki czechosłowackiej 
z  dnia 26 styczn ia 1931 Nr. 7685 regulujące 
przy wóz m ięsa i wyrobów mięsnych do Cze­
chosłow acji z zagranicy.

WYKAZ UPADŁOŚCI FIRM NIEM (ECKIGH-
Izba przem ysłowo-handlowa w K rakow ie 

o trzym ała w ykaz upadłości i nadzorów sądo­
w ych firm niemieckich z okręgu K onsulatu 
G eneralnego Rzeczypospolitej Polskiej w Berli­
nie W ykaz jest do przeglądnięcia w biurze 
Izby przemysłowo handlowej w Kraków ie, ul. 
D ługa 1.

WYNIK V KONKURSU IM. SOLVAYA.
P ia ty  rob  zrzędu W ydział P raw a i Admini­

strac ji Uniw. Jagielł. w  K rakow ie, k o rzysta­
jąc  z hojności Zakładów ć5olvaya w PoDce 
przyznał nagrody  za najlepsze prace ekono­
miczne. W  tym  roku  na podstaw ie ogłoszonego 
konkursu  na tem aty : 1) S tabilizacja w aluty
w Polsce w la tach  1924 i 1927 w świetle pol­
skiej litera tu ry , 2) PrzerWysł włókienniczy 
w  Bielsku i Białej, 3) Przem ysł ludowcy w oko­
licach K rakow a. W ydział przyznał nagrody 
następuią-cym studentom  W ydziału: 1) Mali­
nowskiemu W ładysław ow i, 2) Hageinejgrowi 
Włodzimierzowi, 3) Pruszy oskiemu Mieczysła­
wów5 4) Technikowi Zdzisławowi. 5) Sokołow­
skiemu Janowu, 6) Rybarskiem u Leopoldowi.

BRZYTWY nrTP7F ^ a n i c u r y  
T.Nożyczki = UdllU^ = Cą ż k i  g

osadzam nowe ostrza do noży,
napraw iana m a s z y n k i  do m ię sa .
P r im u s y ,  żelazka it. p., dodam części do tychże

" "  I n  P l H S z k e w s h i  • * "*zniżone so lid n e
Kroków . Diefia 46.

M arzec — m ies ią c  śn ieg u , b io ta . 
B rr!... P rzejm u je w iatr 1 slo ta .
% obaw ą s ię  w  b io c ie  brodzi...
L ecz ten  tylko śm ia ło  choozt 
P o roztop ach  n a  sp a cery ,
Kto m a b ucik  od K A P  ERY!  
W stąp w jeg o  goścfn n c  p rogi! 
M istrz K A P E R A  zm ierzy  n og i, 

but m ocny w ytrzym ały ,
W nim  p ó jd ziesz  b ło c ie  śm ia ły . 
A nim  za czn ie  s ie  n og o d a ,
U K A P Ę  T Y  ju t  n ow a m oda!

Są tacy, którzy znajduj* złoto.

Nie na ulicy jakiegoś ludnego mm ta, ale <w bee ludnych pustyniach zi cinodniej Australjf udało 
się pewnemu nuodemu poszukiwaczowi złota znaleźć żyłę tego cennego me+ali>, y.ażącą 75 
funt ■'w. Na rycinie radzimy tego szczęśliwego człowieka, który nagle stał się bogaczem fbez 
kapelusza) jak tirzyma iw ręce żyłę złota, na zwaną dla swego d)z;wmego kształtu „ztotą 

■BE kotwicą i

! f i s h a r m o n i e !i
i

K R A J O W E : Z . m i N I C ż N E t  — Y o rs te i* Anielski io ty k ie w ie z
W y b ra risk i Mi s ie i

W i e l k i  w y b ó r  p i a n i n  I f o r t e p i a n ó w
K R A J O W E : Z A G R A N IC Z N E :

B ra c ia  F ib lg n r  
B ę t t ln g  
K e rn l to p ł  
S o m m e rfe ld

B eeh  s te in
i i t h n e r
B 5 s e n d o r fe r
K łirb a r
F t t r s te r
G ^T ean

H eim am i
Q o n n d t
R o n isch
S c h w e ig h o le r
S ch o lz e

Dogodne ratyWielki wybór w instrumentach używanych’ ■ 1 ■------
Skład fo rtep ian ów

HELENA SMOLARSKA, Kraków, ul. Szewska L. 9.

Projekty nowych podatków.
W  m in iste rs tw ie  skafc bu toczą się  obecnie 

w in teusyw nem  tem pie  n a ra d y  nad  u re a l­
n ian iem  budżetu  i nad opracow aniem  no­
wych pro jek tów  ustaw  podatkow ych d la  po 
krycia  deficytu  budżetow ego, k tó ry  na rok  
najbliższy o k reślił p. M atuszew ski w  kw ocie 
300 m iljouów  złotych, k tó ry  je d n ak  — w e­
d ług  przew idyw ań kw otę t ę 1 znacznie p rze ­
kroczy- Toteż gdyby pożyczka ko le jow a pod 
zastaw  lin ii K atow ice — G dynia zaw iodła, 
zaszłaby konieczność zw ołania sesji nadzw y­
czajnej dla rychłego zała tw ien ia now ych p ro ­
jek tów  podatkow ych.

ZMIANA u s t a w y  u p o s a ż e n i o w e j .

P rzedew szystk iem  zaś m a być w niesiony 
do Sejm u p ro jek t zm ian ustaw y uposażen io ­
w ej funkcjonariuszy  państw ow ych. Z m ia n a 1 
ma polegać na zn iesien iu  m nożnej ruchom ej 
a przez zaokrąg len ia  in m inus poborów , m a | 
dać p ew n e oszczędności d la  sk a rb u . Skaso 
w ane być m ają  w reszcie szczeble uposaże­
niow e, w ram ach których odbyw a się  au to ­
m atyczny aw an s co 3 lata.

Czynniki m ia ro d ajn e  zapow iada ją  dale j 
now elizację ustaw y em ery ta lnej. Ma ona po 
legać na zm ianie stosunku  państw a do em e 
rytów  b. p ań stw  zaborczych.

MIANOWANI BURMISTRZE MIAST 
WYDZIELONYCH.

W  d ep a rtam en c ie  sam orządow ym  M ini­

ste rs tw a S p raw  W ew nętizuych  p rac u ją  refe  
renc i n ad  ostatecznem  w ygotow aniem  p ro ­
je k tu  m ałej ustaw y  sam orządow ej J a k  z is tn ie  
jących już zarysów  tego p ro jek tu  można 
w nioskow ać w nies ie  on szereg  osobliw ości 
ow ianych dzisiejszym  „duchem  czasu“ . M. in 
p ro jek t p rzew idu je , że m iasta  w ydzielone 
z pow iatów  (szczególnie liczne w zachodnich 
w ojew ództw ach) m iałyby m ianow anych b u r ­
mistrzów (prezydentów ) i m ag istra ty  (ławni­
ków ), zaś rad y  m ie jsk ie  byłyby tylko ciałem  
doradczem  i kontro lu jącetn .

W  k w ie tn iu  p ro jek t M inisterstw a p rzed ­
staw iony zostan ie P ań stw a w e j R aazie Sam o­
rządow ej, (k tóra dotychczas n igdy się jeszcze 
n ie  zeb ra ła ), zaś w m aju  będzie w niesiony 
do Sejm u.

KATASTROFALNY STAN SAMORZĄDÓW.
Je s t  rzeczą charak terystyczną, że sfery  

rządow e pośw ięca ją  obecnie ca łą  u w agę n a  
uk rócen ie  p raw  sam orządu przez pozbaw ie­
n ie  rad  m iejsk ich  p raw a w yboru b u rm i­
strzów  — zam iast zająć się  sp raw ą groźnego 
stanu  fiuansów  kom unalnych. Z nam iennem  
je s t ośw iadczenie prez. m. Lw ow a p- Brzo­
zow skiego, k tó ry  m im o choroby  — n ie  do­
zw alającej n a  opuszczanie łóżka, w ziął w  
ostatnich dn iach  sp ec ja ln ie  udział w zeb ra ­
n iu  zarządu BB, k tó rego  je s t członkiem , aby  
jak  ośw iadczył — „uderzyć tam  na a la rm , 
iż dalsze odw lekan ie  za ła tw ien ia  p rzez Sejm

i rząd  sp raw y  u s tro ju  sam orządów  i pom ocy 
finansow ej d la  m iast m oże doprow adzić do 
iego, że sam orząd  załam ie się".

S p raw ę pom ocy finansow ej rządu  dla 
m iasta  — m ów ił — i sp raw ę  ustaw ow ego 
zała tw ien ia  u stro ju  sam orządów  uw ażam  za 
tak  palącą, że na p ią tek , 27-go bm . zw ołałam  
jako  przew odniczący sekcji sam orządow ej 
zeb ran ie  p ose lsk ie , pośw ięcone te j sp raw ie  
choć przyznaję , że n ie  bardzo  czuję się  urt 
siłach opuścić ło ik o “.

Słow a te  w skazu ją  w ym ow nie na w is z :- 
cą nad  f in an sam i m iast g roźbę katastrofy .

N A J L E P S Z E

N A S I O N A
Warzywne kwiatowe £ pastewne

poleca skład nasion

Z A G O N "Sn. 7 o. o. 99 S n .  7 n. o.

Kraków- ulica Basztowa 17.
N a ż sd a n łe  w v s v D m y  c en n ik i b e zn ła tn ;e - 
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OFICJAI N A G IF! DA V. M IJTOWA.
Warszawa 28 mai ca. Dolary 8.91 i trzy czwar­

te 8.93 i trzy czwarte, 8459 i trzy czwarte. Dewi­
zy: Boigja '34.08, 124.39. 123,77; BojMyń 43.32%, 
13.43%, 43.22; Nowy Jork 8.91. 8,93, 8,89; Nowy 
Jork  telegraficiujie 8.91, 8,93, 8.89; P°ry? 34.88, 
34.98, 34. '; Praga 2(3,42%, 26,49, 26.36; Szwajcar 
rj 71$) 172.03, 171.17; Wiedeń 125.35 125,66, 
125.04 Włochy 46.72%, -.6,85, 46,60; Berlin w o- 
brotacb prywa.tr y ;h 212.55.

KURSA OBLIGACJI.
4% inwestycyjna presnjowa 93.50 — 8% dolr 

rowa 74.50—74 — 8% Listy Zastawnie Banku 
Gosp. Kraj. 94 — 7% Listy Zastawne Banko 
Gosp. Kraj. 83.25.

GIEŁDA W ZURYCHU.
Zurych 28 marce, Paryż 26.32%. London 

25.25 1/8, Nowi Jork  5.1 >.05, Beigja 72.32%, Wło­
chy 27.22%, Bi szpan ja  56.50. Holandjs 208.32%, 
Berlin 123.87, Wiedeń 73.06%, Sztokholm 139.22%, 
Oslo 139.07%, Kopenhaga 139.02%, Sof ja  3,76 %, 

raga 15.40, Warszawa 58.20, Budapeszt 90.60 
Jiałogród 9.12 7/8, Meny 6.75, Konstantynopol 
2.46%. Bukareszt 8.09 Heisingfors 13.07%, 
Buenoo Aires 181.06.

Rok i,ałoien'a 1899.

Fabryka wyrobów masarsKich
A L t H S i iN l l I U l

( I M P O W S K I E O O
KroH ón, u iu .a  Szewska 1 . 16 .
odznaczona złotem l m edalam i n* wystaw ach 
w  B rukseli, Paryżu, Londynie, Berlinie, W iedniu 

i i Lwowie, — poleca:

N A  S W I E T A 1
zn an e z dob roci szynk i sp e i]« ln e  z  m ło ­
dych wieprzy* lekko so lon e k ie łb a sy , 
boczki 1 w sze lk ie  arty k u ły  w  zakres  

m aaarstw a w chodzące.

Rok założenia 1899.

'ftartia.
Poniedziałek 30 marta.

Warszawa (1411.8). G. M.4C Przegląd prasy; 
31.58 Sygnał czasu; 12,10 Płyty gramofonowa; 
i4 40 Odczyt dla maturzystów pt.; „Reformy pol; 
tyc:rne i społeczne w Angljj"; 15 Odczyt „Stos inek 
Śląsk5 do. Poisł w rozwoju dziejowym"; 15.35 
Przegląd kom ''kacyjny; 350 Lekcja języka 
francuskiego; 1610 Komunikat dla żeglugi; 16.15 
Program ć 'a  d -eca starszych; 16.45 Pb, ty  gramo­
fonowe; 17.15 Odczyt ze Lwowa; 17.45 Koncert 
popob’dru„ tre w rykonaniu orkiestr5 P. R, pod 
dvr. J . Ozitmińskiego; 18.45 RozmJtości; 10.10 
Skrzynka pocztowa rolnicza; 19, 5 Uwagi i wska. 
zówkl dla detekuorowiozów; 19.30 Płyty gramofo­
nowe; 19.35 Program, aa dzień naątępńj 19.40 
Prasowy Dziennik Radjowy; 19.55 Płyty gramofo­
nowe; 20 Odczyt aktualny i  Poznania; 20.20 Fel- 
jetom pt.: „Z moich zadumań nad fortepianem 
Chopina; I0.30 Kczcert -wieczorny. Wykonawcy 
‘“'rkiestra P. R. pod dyr. J . Ozimińskiego, O. K: 
Kailiwoda (mrzosopram) i L. Uratein (aaomp.); 22 
Feljetoin nt.. „Odczucia i r rzeczucia ludzkie11; 
22.15 P M y gramofonowe" 22.50 Komunikaty.

Kraków (312.8). G. 1140 Przegląd prasy; 1158 
Sygnał czasu, hejnał; 12,10 Płyty gramofonowe; 
13.10 Komunikat moteorc'ogiczny; ^ .20  Komuni­
k a t j  o spoda-czy; 14.40 Odczyty dla maturzystów; 
15.35 Przegląd komunikacyjny; 15.50 Lekcjr fran­
cuskiego, 1C.10 Komu likał dla żeglugi; 16.15 Pro­
gram dla dzieci; 16.45 Płyty gramofonowe: 17.15 
■idozyt ze Lwowa; 17,45 Recital śpiewaczy p. St. 
Korwin-Szj manowskiej, przy fortepianie dyir. B 
Wallek-a Walewski; 18.45 Rozmaitości, komunika - 
ty: 1 9.10 „Skrzynka" i giełda rolnicza; 19.25 Uwa, 
gr" dl; detektorowiczów; 19.30 Płyty gramof-mewt, 
19 40 Prasowy Dziennik Radjowy; 20 Odczyt z Po­
znana5 26.20 Peljeton muzyczny; 20.30 Koncert; 
22 Feljetoo; 2215 Płyty gramofonowe; 22.50 Ko­
munikaty.

Katowice M087). C. 1520 Kemunikat Polski'' 
go Związku Zrzeszeń Gc:,,j. Województwa Śląs­
kiego, oraz komunikat Teatru Polskiego; 18,47 
( odzięuny odcinek powi( ściowy; 19.15 1’rof. W1 
Dzięgiel: „O ta l zwanej ko.onizacji niemiecki j 
w Polsce", 2-3 Odczyt z cyklu wykładów w ję 
zykach obcych dla przyja ół zagranicznych ("ok 
czwarty). Arthur Osborne mó'.nć będzie w języku 
angiebirim na remai. „A polish Easter (Wielkanoc 
śród ludu polskiego).

Lwów /380.n G. 15.20 „Nedziela Palmowa" 
r opracowaniu p J. Wieszczka; 1655 „O le  za 
dania ( kerwonego Krzyża" — wygłosi dr J . Metz­
ger; 17. Ib ,Wpływ miasta i w ii na dhgowiecz- 
'■ość“ — wygłoei dr E. Doliński. T ranemisja na 
wszystkie stacje polfkie; 22.15 Arje i pieśni 
w wykonaniu p. S. Griffiowny.
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Przy i.cznych dolegliwościach kobiecych, natu­
ralna; ^oda gorzka „Franciszka-Józtfc“ sprawia 
rnakomuą ulgę. — Żądać w aptekach i drogerjach.

M fasta bronią się pnzed grożącą m 
katastrorą.

W; wyniku długotrw ałych narad  zarząd 
Zwjązku Miast postanow ił w ystąpić do rządu 
o wydamio zarządzeń, k tóreby  odwróciły od 
miast grożącą im katastrofę finansową.

- W  ub. piątek delegacja zw ią zk u ,'z łó ż )ła  
w prczydjum  R ady Ministrów następujące pó; 
stulaty:

1) ^konw ertow anie pożyczek krótkoterm i­
nowych i wekslowych miast na k redy t długo­
terminowy.

2) zwolnienie m iast od w ykonywania 
ustaw, k tóre nie wskazują pokrycia w ydat­
ków.

3) przywrócenie miastom podatku elektry­
cznego, drogowego i szpitalnego, - —_-

4) nałożenie na kasy chorych obowiązku 
płacenia szpitalom miejskim za swych cho. 
rych,

5) przyspieszenie w ypłat należności rżądc- 
wycn za wouę. gaz, elektryczność,

6) udzielanie nowych pożyczek na dokoń­
czenie rozpoczętych inwestycyj.

P onadto  w najbliższym  czasie odliędzm się 
jeszcze .jedno zebranie w tej sprawie z. udzia­
łem -pasłów  i senatorów  samorządów ców, o.raz 
p.rz $ łs  i 'a w i,ę4oi i . f i  ą (tu .

Wycram  na lotsrji klasowe*.
\A arszaw a, 2S. 3. 'Telef. wł.) W dniu dzi­

siejszym  padły  następujące w ygrane |k- ciąg­
nieniu Państw ow ej Loterji K lasowej: 20.000 zł 
n a  d r  I3S.792?-10.000 zł. na nr 140.284, 5.000 
Ł  na n r 27.175, 3.000 zł. na nry: 110.088,- 
139.467, 150.658, 2.000 zl. na nry: 15.163: 

;.55$33,- -161.749,,495.-127. ' . /

POŻEGNANIE WlĆEiMINA STARZYŃSKIEGO. 
■/ /W arszaw a, .28 3. (Telef. \V dniu dzi- 
■sjojszym o godz. 10 rano w : wielki, j sa łi. kon­
ferencyjnej "Min. Skarbu odnyło się pożegna­
nie ustępującego wiceministra skarbu p. S ta­
rzyńskiego.

ODZNACZENI V ORDEREM BIAŁEGO EWA.
W arsczwa 28. 3- (Tei°f. wlł.j. Dziś w połu­

dnie w- g inae:iu-ff>gel<twa- czeskiego pi-jeł cze- 
cbosłow ndti p n y  rządzie dr.-Gifisa, w i-'
mieniu prezydenta Czocbctb-waeji w ręczył c-d- 
mpiki orderu lw a-b ia ie#o  .redaktorom : p. Idol. 
Noskowskiemu, p. Zdzisławów''5 Dębickiemu, p. 
Adolfów i Nowaczyńskicmu, prof. K urnatow ­
skiemu,' orazjćżlótrkriii fiort©unM.-:ń1» 'pras.,'1 ul- 
siko-czachosłowmolriego ruL  Razylewskiemu. 
Przysieckiem u i W ierzyński cm u. IV imieniu od- 
zna-osonych wy głosił przemów i,.nic red. Kos. 
I to w sk , podkreślane konieczność zbliżenia obu 
narodów  4.e -wzgiottów. his-.Łoaycznych, kultura! 
mycJj.' gospodarczych. połity cznych.’ a także i 
uczuciowych. ____

C lrKIEPN!A ,J. SZCZAWIŃSKI*1

JAM  P IE T R Z A K
K ra k ó w , u li D ługa 12. 

l' p o le c a  m  SW  E T A  p o le c a

Torty, strucle, babki, serowce, prze­
kładance, masy, lukry, baranki. Przyj­

muje mak do tarcia.

UWALNIAJĄCY WYROK W PROCESIE 
O SABOTAŻ, 

i-Tirów, (PATj. Wczoraj wieczorem zapadł 
tu wyroi: w procesie przeciw sabotażystom  
ukraińskim. Na. podstawią werdyktu ław y przy 
sięglych trybunał wydał wyrok uniewinniający 
yyszystkich oskarżonych.
ZMARŁA V/ NĘDZY MIMO POSIADANYCH 

KOSZTOWNOŚCI 1 GOTÓWKI.
. Lwow. fPAT). Z Kołomyi donoszą, że 

ćraegdui zmarła tam emerytowana nauczy­
cielka szkolv powszechnej Baranicka, która w 
pstatnieb iatach /,vla w-- -zupektem- Odosobnie­
niu i niemal w nędzy w małym domku w dziel 
nicy żydowskiej. Kom isja. przybyłą na miwsce 
pc zawiadomieniu o zgonie, znalazła w  mies-łt- 
Kanhi znnu-łej znaczne kosztowności oraz go­
tów kę w kwocie 12 t—-ięcy zl.

Akcia Niemiec o odebranie Polsce Pomorza.
Warszawa, 28. t .  (Tel. w ł.). „Kurjer 

Warszawski4* w depeszy z Paryża donosi, że 
dziennik „Paris Midi“ wydał w poi-:anie do­
datek nadzwyczajny z depeszą z Kowna 
o akcji, z jaką zamierza wystąpić rząd ber­
liński w snrawie

odebrania Pomorza Polsce. 
Redaktor naczelny pisma „Paris Midi" Ga- 
brjel Peurreux gwarantuje autentyczność 
wiadomości i absolutną wiarygodność źródła

W edług d ep eszy  kow ień sk iej rząd nie­
m iecki jeszcze  przed zw ołaniem  konferencji 
rozbrojeniowej zam ierza w ystąp ić  z kare- 
gorycznem  żądaniem  reaneksji korytarza  
gd ań sk iego  na w arunkach następujących:

1) Polska oddaje Niemcom Pomorze 
wraz z ćałą dolina Noteci.

2) Niemcy gwrarantują Polsce prawa 
zdobyte na Pomorzu i godzą się na zawar­
cie traktatu międzynarodowego z dodat­
kiem gwarancj inyn państw sprzymierzo­
nych, że Polska korzystać będzie ze swo­
bodnego dostępu do morza.

3) Pomorze w posiadaniu Niemiec będzie 
tak samo jak strefa nadreńska zdemilitary- 
zowane. Niemcy nie będą miały prawa 
utrzymywania tam garnizonów wojsKO- 
wych.

4) Niemcy zwrócą Polsce wszystkie wy­
datki, poniesione na budowę Gdyni, jak rów 
nież biorą na siebie zobowiązania, zaciąg­

nięte przez Poiskę wobec firmy Schneider 
Creuzot w związku „z budową linji kolejo­
wej Górny Śląsk—Gdynia.

5) Niemcy wymuszą na Litwie, any po­
rozumiała się z Polską w ten sposób, że 
Kłajpeda będzie oddana do użytku jako 
kondominjmn polsko-litewskie, wreszcie Ło­
twa odstąpi Polsce wolną strefę w Lubawie.

Po powyższej wiadomości, redaktor na- 
cźelny ..Paris Midi11 dodaje komentarz 
w najwyższym stopniu

alarmujący
i wyraża wątpliwość, czy Polska mogłaby 
się zgodzić na podobne propozycje niemiec­
kie.

Redaktor Peurreux stwierdza, że nie tyl­
ko sama Polska jest zaintersowąna kwestją 
Pomorza ale także wielkie państwa zacho­
dnie i Liga Narodów7. C hodzi tu także

o traktaty pokojowe.
„Paris Midi.11 zaznacza dalej,- że bez porozu­
mienia polsko niemieckiego t.rudno jest my­
śleć* o porozumieniu francusko-niemieckiem, 
a zagadnienie pomorskie uważa za najnie­
bezpieczniejsze dla pokoju Europy. Red. 
Peurreux„ kończv uwagą, że Niemcy nadu­
żywają cierpliwości państw zachodnich.

Depesza i artykuł „Paris Midi11 wywoła­
ły w kołach politycznych Paryża silne po­
ruszenie -

będą posiadały możlircość ich zmiany. Podpi­
sując traktat w ersalski Niemcy wiedziały, co 
on oznacza; był to jednak jedyny sposób, aby 
uniknąć zupełnej katastrofy . Rylibyśmy tego 
trak ta tu  nigdy nip podpisali, gdybyśm y już 
wówczas nie liczyli ua możliwość dokonania 
w nim zmian. W W ersalu stw orzono nową 
Europę, nie liczono ^ię jednak z w arunkam i 
gospodarczemi, politycznem i i psychologiczne­
mu, k tó reby  nowej E uropie dały  moż.ność ży­
cia. Trzeba, sobie uprzytom nić, że dotychcza­
sowy stosunek .zwycięzców do,Zw yciężonych 
nie może trw ać dłużej, aby z konieczności nie 
podzielić Europy na dwa obozy, co byłoby 
wielką .przeszkodą dla polityki pojednania. 
Mani jednak nadzieję, że teza Tardieu, iż tra k ­
ta ty  są niezmienne, nie jest ostatniein słowem 
Francji1'. Omawiając sprawy reparaey jne dr. 
Kaas oświadczył, że Niemcy mają. zam iar w y­
wiązać się zobowiązków, nałożonych n a  nie 
płane.tn Younga, powinno im się jednak  przy­
znać pewne ulgi. w dziedzinie gospodarczej 
i finansowej.

F a b r y k a
Wyrobrw wędlin

|p * c /a  tftiahtia
o&<z€m£ U J .  ffiearfieł

jftrafcórw, uf. 9 to r fa u s 6 a  £• 51,
P o leca  Ma n ad ch o d zące  św ię ta  
z n a n e  z dobrtoci szynk i z m łodych  
w lep i ty ,k ie łb a s y , boczki i w sze l­
kie a r ty k u ły  w  z a k re s  m a sa rs tw a  

w chadzuce. .A

Ha świtla! Ha Święta -r

K A Z I M I E R Z  D A P I E K
Kraków. Rynek Główny 35. Telef. Nr 145-82, 
i ul. Kąrrnjlic-ka L, 13. Telefon Nr 155-07,

p o le e a :
Znane z dobroci torty, m azurki przekładance a«r. 
niki. babki, jajeczniki, zaw ljaćże z makiem, m igda.

łami, orzechami.
C iastka, cukry, berka ln ik i \v irielk lm  wyborz*. 
ZimdiYienia przyjm uje na  prowincję do 2i IV, 

a na miejscu do 3. IV. włącznie.
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jP Ę d n ic z j i i  od 1-go J a j a  b. r.?
MIN. MATUSZEWSKIEGO REURGANIZACJ1 FINANSÓW PAŃSTWOWYCH.

Samobójstwu krakowskiego 
adwokata.

W czoraj w ieczorem mieszkańcy K rakow a 
żoM.ali poruszeni wiadom ością o tragicznym  
zgonie adw okata krakow skiego Dra Jana Re 
klfcwskiego. Dr Koklcwski powiesił się w swem  
mieszkaniu (pl. Szczepaiiski 7, I. u.) n a  sznu­
rze przyw iązanym  do zaw iasu szafy. Domow­
nicy zastali już ty lko  martwm zwłoki. Denat 
ta rgną ł się n a  swo życie skutkiem  silnego roz 
stroju nerwowego. D r R eklew ski był czynnym 
Tdwokatem , w łaścicielem  dóbr pod Nowym 
Sączem. Liczył la t  53.

PR O JEK T

Warszawa, 28 .'3 . (Tch f. wł.). -W kołach po 
litycznych opowiadają, że min. Matuszewski, 
k tóry  je s t uw ażany!obecnie po dymisji wice- 
min. Starzyńskiego za jedynego fachowca w 
sprawach finansowych w  grupie pułkowników- 
skiej, ukońezjł prace, p ad  projektem 

reorganizacji finansów’ 
państwowych i planem zrównoważenia budże. 
tu na r. 1931/32.

Zaraz po powrocie min. Piłsudskiego do 
Polski projekt ten ma, s tać  się przedmiotem 
narad między min. Piłsudskim, a mm. Matu­
szewskim. -<y

J a k  wiadomo, p, Piłsudski za czas-ów swe- 
gv> o; ta tn iego  premierostwa, współpracował 
czynnie z mań. Matuszewskim nad prelimina­
rzem budżetowym na t. T931/32,- w ię c .i obec­
nie min. Matuszewski chce z nim 

uzgodnić
wszystkie swe pro<ekty. które zm ierzają do 
popraw y tego budżetu.

J e r t  publiczną tajem nicą, że marsz. Piłsud- 
jlći byl przeciwnym podniesieniu pensj i mzęd- 
niczych, oświadczy! to zresztą w  jednjm z wy 
wiadćw7. Niezawodnie więc zaaprobu.ie wnii>- 
sek  min. M atuszewskiego o

ouciecie nsnsyj urzędniczych o 15%.
W kołach politycznych panuje przekonanie, 
że zniżka ta będzie wprowadzona od 1 maja. 
Poza, tetp- p ro jek t nn-erawy fmnnsów opyaco. 
wywany przez min. Matuszewskiego- zmierza 
do wprowadzenia szeregu

, ,v   nowych podatków.
Sprawa, ta jss* pibm. '" iT żn .-w d  r>o obcięciu 
pensyj urzędniczych o 15% min. Matuszewski 
nie ucdz'C ::r:-g! je -zcze z,róvznov ażyc budżetu 
Pę;.:-:-'’ ■E-M.-.-w i >’,i n  fuaęji

zwołanie Sejmu,
któryby projekty podatkow e rozważył i 
uchwalił Są jednak jeszcze muc czr nniki. na­
glące do zwołania w najbliższych tygodniach 
^łesji nadzw yczajnej Sejmu. Oto min. Zaleski 
wraz z wicemin. Kocem kończą w Paryżu 
pertrak tacje z francu-kim  rniri. skarbu  Flandi- 
nem w sprawie

pożyczki mil.jarda franków, 
czyli 350 miljonów zt. dla. Polski. F k ład  po­
życzkowy musi być ratyfikowany przez Sejm. 
IV związku z temi fak tam i ukazała się w  ku­
luarach sejmowych pogłoska, że sesja nadzwy­
czajna Sejmu i Senatu zostanie zwułana 
w ostatnich dniach kwietnia. N a se.-ji tej raty- 
fikowanoby pożyczkę i uchwalono szereg no­
wych podatków, którą są przewidziane w pla­
nie min. Matuszewskiego.

1 2 1 poł mil:. oeficytu w budżecie 
państwowym za luty.

Warszawa. 28. 3. (Telcf. wł.V 1’ edług do- 
tychczasowych zestawień w yniosły wydatki 
państwowe w lutym b. r. 2T2.5 miljonów zł., 
wobec 290 miljonów zł. dochoudw skarbowych. 
N>’edobór skarbowry za luty wynosi więr 
12.500.000 zł. Niedobór ten został p o k n ty . 
zgodnie z zapowiedzią min. Matuszewskiego, 
z Uynm  ch rezerw sk a rV  wy<‘b.

llKł?fl o pożyczką dziś będzie ponp!sany.
Warszawa, 28. 3. (Tel. wł.). Dziś w Paryżu 

podpisany bedzie układ w  sprawie pożyczki 
miljarda franków dla Polski. W rokowmniech 
biorą udział min. Zaleski, wiceminister Koc, 
oraz francuski min. skarbu Flandm.

Podatek od kart.
Warszaw a, 28. 3. C tw f . Y’ 4niu dzi­

siejszym -ogłoszona została w „Dzienniku 
Ustaw  Rz,pMoj“ ustawa o  opłatach od kart.

(Jpłata wynosić będzie przy kartach sporzą 
dzcnjch z kartonu papierowego od talji do 36

kart 1.30 zl., od talji ponad 36 kart 2 zł. Urny 
kartach  sporządzonych z innych m aterjałów. 
jak  płótno, jedwab, m asa celuloidowa, ahunm- 
jum i  t. d. pobierana będzie opłata 10 zł. ort 
talji. j i

Centrum niemieckie za porozumieniem z Francją,
Paryż, 28 marca. ..Excclsior“ podajo dziś 

wywiad swego berlińskiego korespondenta 
z przywódcą centrum prałatem drtm Kaaseir

„Dzisiejszo Niemcy —  mówi dr. Kaas 
cliaraktcry zujo zup-ina dezorjentacja, w yw o­
łana brakiem nadziei na przyszłość. Pierw:szym 
w ąrunkiejn uzdrow ienia w ew nętrznej sy tuacji

stów. Centrum niemieckie dąży Jo porozumie 
nia z Francją, gdyż tylko na rej droetze widzi 
możliwość odbudowy Niemiec.

A by w  tej spraw ie znaluzć razwdnzunio. na­
leżałoby najp ierw  załatwić trzy zasadnicze [ 
punkty: kw estję  reparacyj, kw estję rozbrojenia 
i kw estję  ochrony mniejszości rarodnw ych

Nowy zarząd Stronnictwa Ludowego 
na Małopolską,

Kraków. W dni u 28 marca t*. r. odbyło się 
zebiani<» pofelów i;-członków7" Rady Naczelnej 
S tronnictw a Ludowego z Tlał opolski, celeca 
węyboru Zarządu na Maionolskę oraz ułożenia 
planu prac organizacyjnyeii. Na przew odniczą­
cego zebrania w ybrano p. W itosa, na 'zastęp, 
ców p. Dr. P u tka i pasia Pawłowskiego, n ł  
sekretarza, p. Tepera.

Po referatach p. lY itosa- i Dr. ru tk a , w dy 
M.usji przemawiali: Gruszka. Zajda,' Ks. lYnaS, 
Rapach Pawłowski. Marcinkowski. K rżeptow ’ 
>kł. Hofman, Dr, Hyży, Marełiwicki. Oarlac?., 
Budzisz, Teper. Pawłowski, liro  lack i, Opolską 
PJ.uta. Janusz. Maciuizek. Aladeipzik. 'WyhrS.- 
iio nowy Zarząd przeź nklr.-lnncję. w  c;l'ładz:el 
P IVjtos —  jirezes. Dr. Pntek i ' p. Pawłowski 
.w5cb-pte?'psi.. Gruszka -r-,.. sekretarz.- p. Opol­
ski ..z jst. .sekretarza. Marchwicki —  skarb­
nik. Szczepański — . za-t. skarbnika. N a w nio­
sek p. ..ppyl: kjago wyrażono, hoł.d więźiiionS 
brzeski,ni,.

K nferenc;a lia łe i Ententy 
uż z początkiem kwietnia.

Paryż 28 marca. ..lT tit Parjsien11 donosi 
z Belgradu, że konferencja Małej E ntenty , jaka  
miała się odbyć yy maju. ze wz/dędu n a  austro* 
niemiecki układ jSpy odbędzie*' sję już z jto­
cz: tkicni kw ictriia.

Rok zał. 
1880. !tsis»affiv skisil Tg!. 
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(day/n^e) Zygm. Raja) 
Krak6w R ynta Główny 34.

(P;E’ac Spiski)
poleca w wielkim wyborze Kra:owc i Zn- 
graniczne forttpiany, pianins, fisharmonje 
na bardzo korzystnych warunkach. — 

Cenv konkurencyjno.
Używane fortepiany i pianina, z gwa­

rancją zawsze na składzie.
W ła s n a  S ó la  K o n c e r lo u n .

jest- usuuięcfe niebezpieczeństwa, jakie groź’ Nie powinno się zapom inać o traktatac,,, któ re  
ze atrtsny narodowych socjalistów i komunl- zachowają ż j wotnośc tylko wówęzas, jeżeli

Uchylenie konfiskaty 
,,Głosu Narodu^.

IV shdzic okręgowym kaniynn w Krakowie 
odbyła Mę wczoraj rozpraw a „Głosu N arodu" 
w  związku z konfiskatą, numeru dziennika, z 2? 
stycznia b. r.. za a rty k u ł p. t, „ Ja k  przed są 
dem w yjaśnić spray 'ę Brześcia11. Przeciw  kon­
fiskacie. te j ,.GIos N arodu’1 wniósł sprzeciw. 
Sąa w orzeczeniu swem uznał sprzeciw  za uza­
sadniony, uchylając konfiskatę, oraiz stwier 
dzająe w m otyyradi, źi artykuł częściowo nie 
je s t ckicroyrany przecin żadnej osobie lub in­
sty tucji. częściowo zaś dotyczy oficerów W. P., 
jednak  nie w  zakresie pełnienia przez nich ich 
fu n k c yj zawód o-yyyc-11 .

Ponadto  roz pat. rywal sąd sprzeciwy Redek- 
cji „Naprzodu'’ od koinfłsaaty trzech 'irtyk-i- 
łów, dotyczących również spraw y brzeskiej. 
Sad uclndił ich konfiskatę. Co do P iasta  kon­
fiskatę częściowo uchylono, częściowo zatw ier­
dzono.

‘ /
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Istni^f© p rzesz ło  100  la t!
O itanam an A5-tn premjami, 2-ma n a g ro a a v  państwowe mi, 9-ma złotym i medalami.

G R A N D  P R I X ,  R zym  1 9 2 6 .
Z łoty m ed a l G niezno 1 9 2 5 , Z łotj m ed a l Itzym 1 9 2 9 ,

Z łoty m ed a l M in isterstw a  P rzem y słu  i H andlu  C zęstoch ow a 1 9 2 6 .

O^L " W N lA

DZWONÓW

C « n v  n » l n P t s p « r

w Białei Małopolska
Poleca dzwony w dowolnych 
wielkościach i tonach o nie­
doścignionej takośc mater­
iału, czystości głosu tak ze- 
jpołów jak i oojedyńczyah 

dzwonów, 
odlewa zespoły harmonilna 

dostraja nowe dzwony pod 
gwarancją czysto larmonji 

do już istniejących. 
Przelewa ocknięta, przamon- 
tewuia stara s m e  nv na nowa

u / » r t i B k i  s o h ł v  d ł i i a l i i 1

I N S T R U M E N T S
M U Z Y C Z N E
dęta i smyczkowe oraz częsc, 
zapasowa do tychże. —  Staro 
mstrfrmeńta naprswu zastrajs 
kupują lub wymienia na aowe

J2“ l |  lUPEk
Kraków, ul. Szewska 9
wszelkie porady p n y  zakła­
dani! I kompletowaniu za 

społów orkiestralayek 
ndziela b ezp ła tn ie .

Maturyczne i Dokształcające Kursy

99 W 1 E O Z  A “
braków, ul. Studencka 14.’ I. p.
-irz-j^otow-iią na uatnych lakcjacb zbiorowe!) 
w Kmitowie, oraz w drodze koresoondoncli,
zapomoca świeżo, przez fachowych profeso­
rów ooracowanyeh ■ kry„tów, wskazówek, 
programów ; lematów.

K n i s y  o b e jm u ją :
1). Knrs maturyczny gimnazjalny w szy tk i ch 

tynów.
3). Śpecja1nv kurs, przygotowujący do ma 

furv semtnnrlalnef.
3). Kurs iradnl 5-tet 1 fi-tei kl. gin-n.
•11. Knra i.Iłsty w zak ry te  1-ch ltl. rm n . 
i). Knra 7-mlu I rh ; szkoły oowszachral.

0). Knrs przYrfolown^cy do anraminu spec \ - 
raao, uprawnlaląrago do skrócona) służb' 
wolsitowel.

Uwaiza! TTczn-owie knn iw koresDondency'- 
nvch Oirzvmu|a co mfestęe od-ócz całkowi­
tego m ater’a łr  naukowego, taniały z 5-ciu 
alównyeh ortedmlolów de opracowania.

Ne kursach WIEDZA* rykladają najwy­
bitniejsze siły fechowe krakowskich państw 
szkół średnich.

Do dyspozycji nczniów Cenie) kursów zbio­
rowych, oraz korespondencyjnych, posiadau i 
gabinet oizyrodniczy i geograficzno-geolo­
giczny. jak również bogatą bibliotekę.

Z a d a ć  b e z u t i t n y e h  n r o s i^ k tó w -

C U K l E r fi IA

Kraków, Bracka 7.
Pol*ca na święta 

torty, atrucle, >abki. 
serowce. przek‘adsńce. 
masy, lukry, urzyjmu- 

ja mak do taicia.

O / g a n y
d o  s p r z e d a n i r

nowa a 6 -c iu  rejestrach 
z pedałeii1 I kopulacjami 

w składzlb lartepianóa
Bolorisklogo Kraków.  

Pałac Spiski.

iu n l i  mu
B a se d o w , A s t m a ,  

Cukrzyca. 
Wodol-cznletwu, elektry­
zowanie, naiwibtlznla, 
djeta, kąpielą kwaaowę- 

glowa i t. p.

S a n a t o r i u m
„ S A L V S «
Kranów, ul. Szujskiego L. 11.

TELEFON 112-05.

Wyroby powroźnicze,
liny, postronk i, sznury , szpagaty, ta ś ­
m y tapicerskife, pasy  m łyńskie, wszel­
kiego rodzaju  s i a t k i ,  h a m a k i ,  
huśtaw ki, jzcbiotKi, w ycieraczki ftp.-

poleca po ceitach zniżonych firma

M. Spytkowska
traków, plac Mariacki L. 7

m

_ j ® s t

n a j t a ń s z y m 1
nawozem!

Zamówienia rykonuję odwrotnie

l
Kr&kuw U , Telefon Nr. 114-72.

Szczerba Roman
(i bfiw, al. Florjańska L 40
Dolecą : kapelusze. bieliz 
nę, rękawiczki, skarpetul 
Pektoraliki, Koioradki gu 

mowe dla PT. Księży.

Wytwórnia fclltiadw
Ireny Gutwińskie) s9

ALsoiwentki państw, szkoły przeu. art.

Kraków, ul. Karmelicka U 50, partei.
poleca kilimy oraz przyjmuje zamówienia we- 

flug obranych wzorów, za gotów : > ta ,  na r a ty

Przepuklinowe Pasy
pachwinowe, pepkowe. udowe.

O o a s k i  B r z u i z n e
Suópensoria, prostotrzymacze

P o ń c z o c h y  g u m o w c s
dia cierpiac3rch na nogi

larądz^a Lekarskie
artvkuły gumowe

L .  K n & m  t e k i , '  f r a k ó w
ul. M Ikołaiska 7. Teł. 1050?

K i l i m y
artystyczne — dywany, pa
siaki łowickie noleca naj­
taniej Wytwórnia „Kobie­
rzec’* Kraków, ul. Podwa­

le 3. telefon 13-169

Nie przepłacajcie!
Najtańsza sprzedaż i opra 
wa dziel sztuki Wawrzefk: 
Kraków, ul Wielopole 3 
Najdogodniejsze spiaty.

NA SEZON WIOSENNY I LETNI
POIE CA:

N A  St A  T  Y !
U b io ry  m ę s k ie ,  O k ry U a  a „  ru sk ie , M a- 

t e r j a ł y  oraz O b u w i e .
Bardzo dogodne warunki.

J. i %. U M II F R
Kraków, Florjanska 43 (front) Telefon 142-11.

d ■ ó  E ■ d  J  B d" m m E tł k u i "ń • ■ ■ ■ . u w ■

Z nane z  dobroci

ś w i ę t a  Szynki, K iełb asy  ś w i ę t a
■ oraz

poleca ^ d z e ]K i e  g a t u n k i  w ę d l i n  p ° Ieca

A . P Ó Ż \ C W I  S g Ą K g g i  SŁAW KOW SKA 11.
m m w m n  m:m »  *  «  "

¥ 7 *
r ib. skłąd płócien i Bielizny *■
Kraków Poleca ul. Witlna 8.
PJfitri bieliźniane i pościelowe, obrusy, recziii i, chusteczki, serwetki, 
PŁÓTNA LNIANI: KOsCItLNE i do haftu. POŃCZOCHY, SKARPETY, 
KRAWATY, bielizna męska i damska, koce, kołdry, kapy, sienniki i t. p. 
KOSZULE MĘSKIE na miarę krój ■ wykończenie ba rdzo  so lidne.

Wielki wybór! Fen- niskie!
" 1 55 ... := ■ £ : .F f 1'"' 1 ■

we firmie

O k  ó  j  ładny dla so 
lidnego Pana Micha­

łowskiego 3/z.

Unieważniam zgubio 
ny dyplom kowalski 

w y d a n y  u r z e z  C e c h  
w Carzanowie oa nazwis­

ko Jan Burek.

Ż K fs z e J k ie  ogłoszenia 
® finseraty) przyjmu- 

o do pism Krakowskich 
biuro otrłoszeń Ktaków. 

Sienna 12.

Nowości T O K E S H I  D A M S K I E  Nowość

~TEKI na oasfery - PORTFELE 
PAPIEROŚNICE -  B I U W A R Y
PUDELKA na nap'erosv -  KARTY do 
&ry itd. -  LUSTRA TO * LeTOWE — SZACHY 

PAPIERY
Ceny ziuźone Ceny żniżomt

•STflHIS-tftW RAB, Kraków, Sławkowska L .4.

,9

me

l i M ą k ę  uksu so w ą, 
•nu. ro d z y n k 1 dalt 
te ie  c y k a tę  m igda) y

oraz wina krajowe i zagraniczne wódki, likiery rumy ko­
niaki, świeże owoce południowe w wielkim wyborze

poleca po przystępnych cenach:

R a z  lumena Bu* te sze  w ski
K rak ów , a l. F lor*ańska L  49.

S p e c ja ln i ‘t.ełii ana czyjdo w iep rzow a .
• i ja  ( • a a c - f a a a a a a a a a w a L e a ę s H a a s c a  »a « s  * a g i i »  n - « 7 ' i n

a i i i e  d l a  p a ń  g o s p o d y ń !
Księgarnia Krakowska, Kraków, ul. ów. Krzyża L. 13

poleca
G niew kow ska  A.

„Współczesna kuchnia d o m o w a  ‘
Cena egzemplarza oprawnego zł. 10-80, po wcześniejszum nadesłaniu należy- 
tości przekazem pocztowym zi. 11-90, za pooraniem nocztowem zł 12-85.

Zaletą tej książki jest jasny i przystępny wykład każdej czynności 
kulinarnej craz druk wyraz‘ny, ułatwiający czytanie nawet osobom 
ze srabym wzrokiem, .Współczesna kuch n a  domowa* astęnuje kilka 
oddzielDycn podręczników kulinarnych, albowiem mieści się w jednej 
książce wszystko. Oszczędność i ekonomiczne zużycie produktów jesf 
naczelnem hasłem czasów dzisiejszych i dlatego, oprócz przepisów 
na dania wykwintne, przewagę stanowią recepty potraw tanich, 
smacznych i zdrowych.

Wysyłka na zamówienia zamiejscowe odwrotna.
hkwphh n n u a m - im  .  a owcibi

Duża zniżka cen!
PSRCEUIIY KMHSBIDZKIEJ i HHYSZTAtDW
iÓżEF STEINMETZ, Kraków ul- Bracka 3
P. T. Oficerom i Urzędnikom dogodne warunki 
zapłaty. — Wysyłka na prowincję. — Całość do­

stawy poreczonr

ĆA&LAO WITRAZOWO-SZKUASKI
F-» T. ZajdzikoYski KraKÓw św. Jana 30

Dzieiz. Jan iCu&iak
j

)szkleaia i witraże do. kościołów od 30 zł, za m 1 * 
wykonuje się przy większych zamówieniach na ratf 

Cenv 5ft°/n niższe ni* wszędzie

Tll.liiaą>fefl i  f p ien)
red'jne w Polsce popularne pćsmo dla szerzenia 
kul'ury muzycznej l śpiewaczej, wychodzi jako 

miesięcznik rok XI.
r,Muzyka i Spiewu w każdym numerze pomieszcza 
'Jieśni m c i  cfi ran męm&ie. — n . i e s z u n e  
i s z k o ln a ,  ś w i e c k ie  i ń o ś c i e f n e  rocznic 

o ^ ó ł e  n  S O  ń o m p o $ i | ( c y j .

„ J i l u z m k a  i  jest niezbędnem
pismem dla P F. Nauczycieli, - -  Organistów 

i chórów kościelnych.

P re n u m e ra ta  roczn a  z ł 8*—

W e l a m ^  p o ż y c i e m
na dogodna spłaty za ubezpieczeń im

b a n k  T o w a r o w y
Zwi ą z ku  Przemysłowców i Kupi*.w,i

tr ik ó w , ul W o l in  L. 11.

Hedakcja i Administracja: Kraków, ul. św  Krzyża t l .  
Konto P. K. O Nr. 400.883 

E g z e m p la rz e  o k a z o w e  w y s y ła  s ię  n a  ż ą d a n ie  d a rm o .

S r z t f  z m b u j m o ( < i  t o 2 v n r u  p o n i o l i i ó r a f  s i r

m u  ,, & l o s  T l a t i & d t * "

>>dawca za „Głoś M aro iu“ Skę z ogr. odpow, K. Holeksa. R edaktor naczelny Ja,a M atjasik. R udakto. odpowiedz, Dr. Józef W archałowski. D ;ukarnia „Głosu N arouu-


